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STATUS QUO 

.. :R~da" na~:żęlna:.PPS .. u.kpilC.zyłi1. obrady. 
Po'szet'egu l~eferatćnv'. ObnlCf9,yała komisja 
PQWpła.fHi .celenl zajęcia sta,łlowiska wobec, 
poll'tyki obecnego: l.l.ą,dLi. C~hlc~ai osta"eC.lny 
tekst ucl1v~~ał nięi'ostal jeszcze ogłoszony 
slichać jedna!.;, zei~PS. zacho\\'uje ::;woJ do:: 
tychcza$owy stosunek wobec rZ<J.du. 

STR,AJK. 
Dzienniki zydcfwslde nie wyszły· w War

,~"ZtPf~ie'wczoraj, zaró,vno żargonowe jak i wy 

J;:t~ari.e'\v języku polskirn. Przyczyną. tego 
ijyt'zatarg z uliczno sprzeda.wcanl1- i lnaszy~ 

~: Hiatami. Drukarnie dziennik6w żydowskich 

" 
,HAMRNRG,3~2 .. ' Wobec dalekoidącycli . 

zarządzeń wadz bezpiecze6.stwa, dzięki któ~ 
. rym .nie nlogły się udać żadne ekscesy, ko
rnulliści dali hasło do odwrotu bezrobotnym 
którzy 11lieli t. Z'V. mal'szem głodowym kan:: 
centrycznie zorganizo\Vanynl, v~·tal'gnąć do 
Hambul·ga. \Vobec tego nic'dzieła wmieście 
lninęła- spokojnie. Komunistyczny póseł do 
parlamentu Rzeszy, SchUnul:11, z Lipska i 
~/ogt z VyTestfalji, którzy przybyli do Ham
burga celem przeprowadzenia akcji· komuni 
stycznej,. po zCl'jentowaniu się w· sytuacji 
wyjechali z powrotem, nie u'siłując nawet 
dokonać swes:ol~lallu. Komuniści jednak nie, 

f<'itrzezon~: są' pizez policję. .1. 

r Ui .. ·~R·~AWE STARCIA POLI~'YCZNE t 

Nadpro4ram. F A RS A . 

• __ D_ZI_Ś_I_d_n_l~n_I_S_· --___ J 

zI'azfii ··'się podobno ,. tam" pierwszemomepowo: 
Glzeniem i zamierza j~ za· kilka·d.ni powtórzyć 
,próbę·'wyvvołania -krwawydi 'rozruchÓw. ~ 
Hamburgu i Berlinie.:' -

BERLIN, 3.2. \Vczorajsza niedziela. Vi 

Berlinie minęła naogół. spokojnie,' mimo za 
po\viedzianych, na wiel1{~ skalę zakrojo:; 
n:ych demonstracji ulicznych. Nawet'·' ~ 
głó\vnych centnich 'ruchu'komunistycznego 
jak Plac Aleksanlita, 'przedmie'scie ".:Neu~ 
kaIn i ulica \\7 edding ,nie zdołano' zakłócić 
spokoju, dzięki vVzlllc:. .. !:nionynt ,patrolom: ,'~ 
Iicji, które jed~lak nigdzie nie luiały' PO\VOo 
du do interwencjL. .. 

ł e ił? . W WIEDNIU- ' I. 

.W··:\Viednill ri~redzy hojó\vami socjalde , 
, ',' ", . ,c·. • I 

Tajfmn\ Cle podróże njeD1ie~kieh generałów , 
LokracJt rReit:lls\,i~ehrą doszło wczoraj do I 

'h~'awegostarcia' na tle politycznem. Po 
_~hłlstron1v:h jest 10 runilyeh od kul rewol
\;ei:o"iych i ud~rze{l laskaraL 

.' POD NOWEMI ·RZąDAMI. 

, BERLIN, 3.2. Demokratyczno:: radykal- Nieda-wno generał ten hawił 1)r,tZ' dluż~ 
lm ,,\Velt aUł :Montag", polelnizuj~c z mini- . :..;zy ('zas w. Rosji so\vjeckiej~ r;lZcl.l1 zgonara 
strem Rekhs\vehry oświadcza ID. in., żew lem Ludwigiem, który \v eza':)icwojny hył 

ministerjum tym panują. orjen1acje rozbież szefem urzędu zbrojo\vego, arInji nienliec~ 

ne. Iilne. zapatrywania nabiezQ.ce sprawy kiej, a po wojnie piasto\vał ten sam urz~d 

ul:ih,~ersytei'y.'w Nlatlrycic i Barcelonie polityczne ma gen. Heye, inne znowu posia~ 
:~tały Qh,ir~rte. Nowy rząd wycófał 2: unt:: dają generałowie Schleicher, Hammerstein 
,~rsytet(nv postu1"unld wojsk~)\ve. ~ Stti11'nagcl. Doz\volenl1ików militarne; 
,Pośtano.wlOl1.1 r(hYnie~znieść 11adzwy- wspólpr'ucy nieuliecko.,: s~wicc1dej nale~.y 

. ', ,,,~{J·l,;,'el~' .. a{'~~,·· n'lkla;c!;łuc I>)"zez dyrektorjat na 
',.J 111iędzy lllflC r.nl generał Thonlsen> który pod. 

'hjj's'ko\vyeh,' i u.r~"ę·t !ników. " ' 
. .. ('za~ wojny Ś\V'uto'i.vej był organizatorem tot \Vnaj'tUz'.zylU ,. czasie ccy:rkhvurw jCioIt 

,ozp~i~ziid~~\:.łi1·e o:i;~~\:~f~ch 1)rZ~~6'ot(IWil\\"i:zy(;h lfkt<·yit nicluieckjcgo szefem lotnictwa bo-
~o"n'(n'''ych \vyLorów. l joy . .rego .. 

w Reichs\\'ehl'ze. Pierv~'szy w~ęc rzeczozna'W 

. a. Il;iemigcld ,V'v' sprawach lotniczyeh oraz 
./J-!l'wszy rzeczoznawca w .sprawach uzbroje 

.t!owych bawilI' l1iedawno\vUo,sji so\viec ... 

kicj. ,,'Velt anl Montag" zapytuje mil1ist~'a' 
Gronera, czy panowie ci z jego wiedzą i j~f.Stł 

fozkaze.Jl1 jcździ~i do Rosji, Jeżeli zaś life, to 
\v jakirn celu pl'zedsięLral'ld. była ta podróż'. 



W przeglądzie prasv "Hasla" (nr, 30 z 3' 
t h.r.), p.t.", Tajemnica Przeszłości" czytamy: 
JfWycic\gnie, .. to nieprzyjemną dla obo?'u "na
lodowego" sprawę orientacji w czasie wielkiej 
N'p;nyff. 

Naprzód kto wycią$lnął? 
'. ~Tyciągnęła sanacyjna "Gazeta Polska" 
(pom. Epoka plus'nqło~f Prawdy:'). Wzn0'Yiła 
onaspor "or]entacYlny w czaSie w. wOlny, 
iako-podkopową robotę przeciwko Stronnictwu 
Narod.,·któ:rego wpływy rosną - szczególnie 
u. młodszego pokolenia - teraz kiedy akc!ę 
Sanacyjneokazt1ją' wyraźną tendencję z,niżko" 
ową, po pogromie pułkownikowskiego Swiial ... ! 
k~ I 

S lego.... . I 

Z artykułu "Gaz. \,';arsz." (Nr. 31 z 30 L 
br.) p.t. .. Przeszłości i teraźniejszości" wyjmuje 
"Hasło" nasi. urywek: . 
. ..Gdy wybuchła WOJna, et mOCllrstwa roz 
biorcze znalazły się w dwóch przeciwnych 
obozach walczących, to Polacy, jeśli chcieli 
być czynnymi politycznie w czasie tej wojny. 
musieli stanąć w jednym z dwóch walczących 
obozów - albo po stronie państw sprzymie
rzonych przeciw Niemcom, albo w obozie. na 
którego· czele stali Niemcy. Tak' się feż stało 
w rzeczywistości. bo część Polaków (jak dziś 
już wiemy - przeważająca) oświadczyła się 
po stropie koalicji, część zaś po stronie Prus 
i Auśfrji. Następstwem zaś oświadczenia się 
po stronie jednego z tych obozów było czyn
ne z nimi współdziałanie. Inaczej być nie mo 
gIo.; Fakt. więc sam współd%iałania z ,.zabor
~ąff"nic nie mówi i wcale o wartości polity(:z 
nel, czy moralnej tego, który współdziałać po 
stanowił, nie decyduje".· 
do którego dodaje własne "refleksjeu

: 

, "Właśnie decyduje o wartości moralnej 
tych Polaków, którzy nie tylko stanęli po siro 
nie moskali f lecz denuncjowali rodaków ... nie .. 
błagonadiożilych" .. A. takich było legjon_ 

Przęd wielką wojną równielorientacja 
Narodowej Demokracji była. wybitnie moska" 
lofilską, a ruble. płynęły wartkiem potokiem .•. 
.:" '. Zdenerwov/anie więc _Gazety Warszaw .. 
,kief! . jes~ zdenerwowaniem starego grzesznL 
ka. gdy mu ktoś wypomina dawne łotrostwo". 
'.1 .: .K~~ia. ~ r~ęd,eml' temu. który . udowodni, I 
że wyts'zą była' wartość moralna tych Pola .. I 
k. o.'w. którzy stanęli po stronie austrjaka i pru 
saka. : 

. Co lię tyczy .. zdenerwowania Gazety 
Warsz)- f 'mamy wrażenie, że zaszła pomyłka. 
że' raczej. chodzi· o "Gazetę Polską" wraz z 
adlalumami typu ",Hasła" et tutti quarde
frutti. .',' 

Lecz 'nie'w tem rzecz .. 
Sedno rzeczy leży w sensie współdziała

nia, nie w tem,kto był, "milszyu moskal, cz y 
; Di~miec, lecz'w tem czyje zwycięstwo było 
dla Rolski więc'ej pożądan~.. Słusznie pisała 
~Caz. W arsz~łł(loeodt.): , 

, · "Zagadnie:nie leży w 'innej zgoła plasl: 
ezyźńie, 'W płaszczyźnie politycznej: trzeba 

i ocenić charakter tego wsp6łdziałania, a nade~ 
wszystko jego SE';ns polityczny. 

działania z nia. J 

. Ponie~aż' zaś do koa~icji należał~ Rosja, I 
WIęC było ]8SDem, OCzywIstem, konu~cznem I 
wspó/dzidanie z Rosją'" 

Ze "Narodowa Demokracja" miała rację' 
dowiedli następujące po sobie wypadki aż do 
podpisania Traktatu Wersalskiego przez'· Ro 
mana Dmowskiegofjako przedstawiciela Pol
ski "sprzymierzonej. i ~towarzyszonej" postro 
nie zwycięskiej Ententy, podczas gdy po dru 
giej stronie stali zwolennicy państw Central
nych, zwyciężone, Bułg:E,rja, Turcja __ .. 

Oc:r:ywiscie nikt potępiać nie myśli -
przeciwnie - ideowo obałamu'cónych mas 
,.legjonistów" - był to ów ttślepy mieczU 

podesłany. p .. rzez nieopatrzną rękę, ... Wiei.k. i.e"i I 
dziejowej pomyłki,' do której muszą się przy· 
znać ci,co ją popełnili. -

Narodowa Demokracja, temporis belll. 
nie działała pod impulsem chwili. lecz na 
podstawie kilkudziesięcio1etniej pracy przygo
towawczej i głębokiej analizy trzech państw 
~ab~rczychf S!OSlmk:ó~ li Bicb.· panujących I 
I Ich oddzlAływanla na przyszłe losy 
Polski. 

Między orjentacją .. niemiecką" ti"mo" 
skiewskął6 wybór' musiał paść na kIJrzyśG tej 
drugiej, nietylko dla tego, że Rosja siała po 
stronie Francji i BeIgji, broniących swą wol .. 
nQŚĆ przy . czynnem poparciu Anglji (wzgląd 
uczuciowy, ideowy) lecz i dlatego, że Rosja, 
która się już dala była poznać, jako "kolos 

k aterze gł' 

na glinianych ~~~ach·, i l:nus!ała -:- }U\W.~t 
zwycię::;ka - w>:Jsc z .w.aikl Dlesłych"nle J~y .. 
czerpana i osŁablona, 1 Jako taka, po ukci~ 
czeniu wojny, przedstawiała dla Polski, m:niłj: 
sze niebezpieczeństwo od zwyc.h:skic.h. N.ie~ 
miee, pod butem których jęczałaby Europa. 
Analiza 1 OOO-leci.a naszyc~d~iejów ... oz.t~~~~ 
nym naszym politykom dac nie InOil~ n.~ej 
dyrektywy. .' ':;(~:~: 

Potęga Rosii pfzedwojeanej była dla, 
Europy tylko jednero wielkie m zlud:r:eniem. 
Markiz de San Giuliano italski ministęf.SPt,. 
Zagl". w poobiednych gawędkach. już '!I' ro~" 
ku 1913 mawiat' Rosja nie jest potencją~ lecz 
impotencją (La Kussie nest pa. UDe puissa:iicł'; 
c·est une impuis~an ee). 

Niektórzy brali za żart t" głębokl\ . Pl",,,!,:. 
dę, znaną tym wszystkim, którzy nie' tkwili. 
tylko w zaślepiońem do.ktryn~rstwie partyj
nem. leCi: badali stosunki' głęboko i wytraw4 
nie, że; patrzymy w przyszłość nau:ychdzie",: 
jów .-;. do nich należała Nar. Demo)cr ... z 
słym le-ader Romanem Dmowskim c Zd,an!,,~ 
"Hasła": zdenerwowanie "Gaz; Warsl.'" jes( 
zdenerwowanie:n starego grzesznika, gditi16· 
ktośwzpomina dawne lotrostwo" należy .. kie.,.~ 
rować w stronę inną, należ~loby moie wt.,/ 
dy słowo "łotrostwo" zastąpić słowami ,.grzę:~, 
chy dzieciństwa" i pamiętać o przypowiese:t 
biblijnej o sIomce, oku i belce. 
Tylko . spokojn~e i rzeczowo ł 

inż K. F olkier~ki.)t~L: 

ej za racji 
Lj8CZ~gO bclSZt-'", 1 ej "SJjf2ątnęli€< gen. 

Przed niedawnym C'lasem przedsta- 'I' nasżych akademii wojskowych. 
wiciel biura p.ary.skiego . agencj.i "Uni- n Jakich akademji?" - pytąmyze > %d~i· 
ted Press'" odwiedza znajdującą się tam wieniem. . , ... 
kwaterę główną szefa armji bialogwar.. ..(Jwszem rnamyakademję f4 ":'-odp\'{li 
dzistów gen. Kutiepowa. Wobec na- generał Łukomski. Nie oc~ekul~my wp~aw:4~ł 
deszłych Z P aryża wiadomości o ta~ jeszcze wojny, jednakże przygotowuje:my\:\~~ 
]emń'ićzem zriikni~ciu generała nabiera I do niej. Utworzyliśmy we wszystki'ch! .. ~J~~ 
P?~iż.s~~. koresp~ndencja tern aktual"l szych miastach świata szkoły,' w 'któ~y~~ 

. Dlejs:rego znaszenta. członkowie białej armji korzystać ,lPo~i:·j 
, .. Paryż. w styeozniu. I nauki. Wszystkie te szkoty są maJeroi~~J;łi 
Gdyśmy odwieo:zHi generala Łukom- demjami wojskowemi, w których nauka:;Q4ł 

sk~egoł jedn~goze starych gene,rałów rosy~.. bywa się nocą. Wykładowcy tych s~~9.1 
SklCh_ pracUjących nad utworzemem organl- rekrutują się z wychowanków dawli'Ych~1'os)d.,: 
zacji wojskowej % pośr6d plzeby:wających We skich 8zkÓłwojskowych.Naezele akadęmjj 
Francji emigrantów rosyjskich -:: temi o słowy paryskiej stoi profesor Gołowir:,. który,pr~ 
ro!:poczyt)a SWOją korespondenCję przedstawi_ dyplomów rosyjskich, po-siada również' dyplom 
ciel .. UP. &t .:-- szef armji białogwardzistów francuski .. Ecole Militaire<$. ' '. . ,.y~'J 
~enel'ał KutlCPow był jeszcze. przy Życiu. Posiadamy szkoły poza tem 'w M,ar,~,4ji 
Genera~ Łuk?mski przY!ął n.as w _~;Ve~ ~i~.uz~ I i Lyonie, w Anglji, Ameryce i innych kraj,~~~ 
pr~y ~hcy PICPUS, polozonel w D,a]cruatueJszeJ I Na białogward7iści uczą się w nich. 'ttipc;';; 
d%lelmcy. ParYia. Zajmował się OD. WÓWczas I !!rafji. matematyki wojskowej, bt"onioznawstwl. ' 
sl?l'awam1 ad~jnistracyjnemi reorgamzacji armji taktyki. strategji itd" lecz wsz,stkiekur., 
bUll.lc:gwardzlstówfpodczas gdy ~pracowanie I ograniczyć się muszą do te~rjj. albowiem !la 
pla~ow taktycznych jako też i kIerownictwo ćwiczenia prak.tyczne nie mamy pieniędzy aDi 
,:naldll?wa.ło się w, rękach ge. nerałaKutiepowa'l też ·terenów. '. 
W' bIurze generała Łukomskiego :znajdował .Sk~r~ kiedyś nadejdzie godzina, ~enerał 
się. równ~eż oddział pośrednictwa 'pracy dla J Kutiepow, rozporz~dzać . będzie 'korpusem 
eIlllgrantow pod kierownictwem' generała mężczyzn, znających rzemiosło, ~ ojenii~ jak 
Holmsena. najlepiej, gdyż pr:ze1 otrzymywaną naukę Da-

. Z . Opowiadań generała Łukomskiego' brali oni zdolności organizowania armji i 'kic-
ttlowledzleliśmy się, że generał Kutiepow w rO'wania nią wedlug zasad wypróbowanej' ~ 
ówczff:snej "armji carskiej zajmowałsłopień nowoczesnej .. strategji. Wówc'Jtas pos~adąc 
pułkownika, lecz V-l armji Denikina jakotei będziemy zamiast gromady pr%epełriionre~ 
i Wran,gla wysunął się na czolo i zajmowal wprawdzie entuzJazmem, lecz bez d)iscyplliy 
stanoWlS~O :.tastępc6w tych genera!ów. l i bez podstawowych wiadomości żołnierzy, 

W kwaterze, głównej generaJa Kutiepowal korpus oficeró:w z najlepszymi·kwalifikacjaful, 
- opowi~dał dalej generał Łu~{(]rr"l"j - spo~ l mogących dowodzić sktiteczniemiłjonow~ 
tykamy S1ę wszyscy generałOWIe od c:r:asu do I arinją". '. 

Nie o to wcale chodzi. by wykazać, jaki 
zaborca był bardziej nieprzyjemny dla Pola
kó\4l', lecz o to zwycięstwoi kióregoz dwóch 
w'alczą~ych obozów 'by~o dla Polski pożąda
ne? I\'l'y~l polityczl1a polska miała za zadanie 
ocenić położenie i zdać sobie sprawę nietyle 
z tego. kto zwycięży, lecz czy;e zwycięstwo 
może dać Polsce zjednoczenłe i niepodległość 
Tu. tkwiło i tkwi sed.no sporu orjentacyjnego. 
TraJilOŚĆ odpowiedzi na tJ pytanie (czyje zwy 
ch~stwo da Polsce zjednoczenie i niepodle 
gJość) decyduje o tern, kto w sporze. orjenta 
c::yjnym miał rację .. 

. Ofóż Demokracja Narodowa wy~zła z za 
łożenia. że tylko klęska Niemiec moźe dOi)l"o , 
'w~(d:lić"o ziszczenia dążeń narod()wych po .. 
Sl-!.H h, ił za prawidło ~wego postępowania 
wzięła zasadęt:ie należy robić wszystko, co 
pro\\ł''uizi do kh;ski Niemiec, nie robić nato l 
miasŁ.nic takiego. co nl0że Niemcom dopomóc l 
do ~ycięstwa. Z powyższc:go wynikał nakaz 
Dswiadcz.ą;:llia się 'po stronie koaliCji i współ-

czasu, by omawiać sprawy . związ~ne ż crga- W takich oto ramach skreślił geneta~ 
zacją i wysuwać rozmaite plany, Schodzimy IŁukomski dzieło generała Kutiepowa. ~ %iwa" 
się tu prclwie regularnie co tydzień, a nJe- I żyć trzeba, że to opinja ~ie byle kogó.G~
kiedy nawet częśc.iej. Ponieważ wszyscy bez I Iierał Łukomskib'owiem zajrrował' w okrt:sle 
w .. YJątku pracować musimy na. chleb pows:le-I wojny światowej,a mianowicie od ł9ł,do 
dni, pr;z.eto dla naszej sprawy poświęCić 1916 roku, stanowisko carskiego podsekretarza 
możemy li tylko wieczory, \V każdym' razie I stalJudła <spraw woje:lnych i a:nąstc;pnie 
organizacja nasza jest kompletną.' Stwórzy~. dowódcy pierwszego korpusu rosyjskiego. 
liślny piramidę całej hierarcji wojskowe.j od l Pod Deńikinem by! Łukomski ·cministrem 
stojącego na czele generała Kutiepowa z wojny. a obecnieza'stępcą Kutiepowa' i jego 
wszystkiemi 2topr;iami aż do '\Ą. )'c.howanków najbliższym zaufanym. . .....•. '.. ,;- . 
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!role lle7.ę@z.-zać ua wykł:łdy Pll \aden· 8androW9!{ip,q'r)? 
P. Kader Bandrowski lvystąpił po' ZłJrodnirzy 'podoll l ez 

J.-=,Lrel11 naponluieniuprzez katolicką opinję 
p6,lską j'e.go zarniaró{v wygłaszania od czy ~ 
t6w . przed szkolną młodzieżą· polską (popar;; 
tych na zlecenie ~1.ill. W. ,n. i O.I).~ p. Czer
\viilskiegoprzez,k~lratorja sz]{olne)~z listem 
otwartym, który !na: być ,pe\vnego l'odza,ju 
uniewil1n:ięniem i próbą złagodzenia .,"vro.: 
gich;.mu ,nastrojów\v opinji pł'zez.podkreśle 
niel że nie ma za.nliaru ,wygłaszać odczytów 

legent antykatolicki i jako taki jest ,vogóle 
niebezpieczny i niepoJ:fJ.dany d1a'nlfo'dzieży W lipcu ub. roku gras~)\vał: w Wadowi-
kątolickieJ. .. cach zbrodniczy' 'osobni~, który co kilka dni 

Obawy te podzielał, sądząc z listu p. J.' ela'wał o sobie znać w tęn sl~osóh, że podpa... 
Kaden::Bandrovlsldeg-o, .... qm I) 1\iI·l·nl·~tel' . 

. '"" ~'"}..... J.lI.ł.... lał stodołę na. peryfcrjach mlasta. "V ten spo 
Czel'\V ~iiski, skoro, g'dy zaszła. mowa o Że-

k·. sób, ofiarą. podpalacza padły do. du.,ia, 27 b .. 
l'OmS_T lffi, "p. łvfinlster stal ,się ostrożniej:: 
szyn!", a poteIIl zaczął egzaminować p. J. m. 2.3 stodoły, a ogóLna liczba poża.rów W 

Kaden-Bandrowskiego. tym c~asie sięga 27. 

antykatolickich. , j 

.W zwię,zl~uz ,tern organ du.cho\vień

st.wa .katolickiego, Katolicka Agencja Praso 
wa, zaopatruje ten list llastQpl.1jącyr.Q. ko:: , 
mentarzem: ' I 

- nCelmn li;;tu p. J. Kaden Banclro\v
skiego jest wyjaśnić,· w jaki sposób jego oso . 
ba "mogła tyle przykrości przyspOf2:yć Mini : 
strQ\vi Rzeczypospo~iter'$ Opisuje p. Jo" IC ' 
~ahdrowski S\voją audjencję u ,ID. Cerwiń
sldego oraz recytowanie ważniejszych ustę 
pó~z . odczytu o ŻerónlskinlIJrzedP. Mini
strenl, co miało ten skutek, że p. M:inistę:r , 
v.1ydał znany okólni.k~ 

List p. J. Kaden ~Bandrowskiego -nie 
mnienia \1\icale istoty rzeczy. p~ J, Kaden-Ban 
d:rowski znany jest bo,vlenl jako pisarz i pre 

Ij I 

Oba\\'y te w stokroć wIększym stopniu: 
ma spoleczeńst\vopolskie'\_ " 
go jest najzupelniej sluszrrę. p, Kaden-Ban: 
drowski posiada tak ust~loną· opinję pl'zez' 
swą hvórczością antykatolicką, że samo do:: . 
puszczanie jego osoby, w charakterze prele
genta przed oblicza młodzieży szkolnej jest 
nie dopuszczalne. ' 

l\tlogłoby to zresztą wywołać wrażenie' 

wśród 111łodzieży, że pisarz ten ni.e jest je~ 
dnak tak groźny dla m'Jl't:tlności, skoro po- j 
zwala mu się do młodzieży przema\\,jać. i 

~Moina więc sądzić, że po skrystaUzowa i 

niu całej sprawy przez K. A. !:>., która prrze' 
Dla vvia ,v imieni li całego Juchnwieńsbva ka 
tolicldego, opinja katolicka i narodowa jest 
dostateczniezorjentowana. 

i i 

Ludność podmiejsl:..ą ogarnęła istna p~ 

nfka, wobec bezczelności ujęcia go. \Vładze 

policy jne podjęły encrgid~ne· śledLtwo. W 
dniu wczorajsLYLJ."1 ujęto EstOllOSZa. Górę Z 

"7 ad{)wic jako podejrzanego o dokonywanie 
zPTodniczych podpale!l. 

wi(:z:ieniu .. 

osadZOHO Vi 

U I"jll! 1,,?-f ,ł~~U ~ r,'I-u u v ~ ilk , '; ~~; ;: Jl "1ł':' ... , .. 

Zwią.zek pracowników przemysłu ga .... 
stronomicznego w \N arsza\vić postanowił 
zwrócić się do gł. komisarza pracy p. Klotta 
w sprawie przestrzegania 8:-:godzinnego dnia 
pracy i odpoczynku świc~teeznego dla kucba 
rzy i kelneró,v. Z\vią.zeli stwierdza, że więk
szość zakładów gastronomicznychĘ.ai.rzymu 

je swój personel ponad przepisane S"od7.h:\~ 
oraz nie udziela odpoczynków w niedzIelę i 
święta. Pracownicy gastronomiczni żądaj~ 
częściowo z~mykania zakładó\y gastronomi~ 

czny:chw.niedziel.~ 

Ro;akopall 
, Z Irkucka' dono sz~ o niesłychanie ohyd- l cie 'od earaAleks~rHlra lIL Podobne wieści t Pom'ntk . ·łtiś~tiuszk i 

.,..czynie •. jakiego dopuściły się tamwladze krążyły i· W stosunku do innych odctawana l ! ' 

"l.żewickie.. O'd dawien'dawnakrąiyły po zmarłych irkuckich kupców. Odbyło się posiedzeni~ rady' . artysty.'" 
QlejSyberji 'rozmaite legendy i wieści; że: bo ' Gdy dowiedzieli ~ię o tern' bC'l$zewicy, '\ cznej przy wydziale technic~nym magistr~ 
I'ci tamtejsi kupcy grz~bani są po śmierci postanowili zawładnąć temi skarbami i dnia I " . . , , 
wraz z wieloma należącemi do nich za życia pewnego udali się Z łópatami i oskardami na tu na ktoreln omaWIano sprawę wyboru 
kosztownościami. l\1ówiono np .• źe pochowa cmentarz) Ale drogę za~tąpH im tłum' chlo- ł I miejsca na pomnik Tadeusza Kościuszki. 
U7 na irkuckim cmentarzu jeden z kupców pów i obrzucił świętokradców gradem kamie" 
spbczywa Vi masywnej srebrnej trumnie# w ni, zmuszając ich do ucieczki. Nazaju,tn: do .. 
której znajduje' się kilku wieńców Z lanego "piero pod osłoną policji i wojska hiieny te do 
złÓta. ' konały swego ohydnego czyn.u. C~v znaleźli 

. O innym głosiła legenda, że w trumnie I cośkolwiek, niewiadomo, gdyż cała ta prze N 

jego zakopana jest złota, wysadzana brylanta stępcza akcja prowadzona była przy silnym 
mi~ sztaba. którą zmarły otn.ymałw prezen ... f k()rdo~ie wojskowym. 

fra dant 

aLE ' Z #51%.' 

naszem całkowitem zaufaniemł uciekł 'tV ddu 
wczorajszym, zabierając ze sobą pakiet akcji 
towarzystwa Generał Motan, nomiu.ainej war" 
tości 300.000 dC)larów. Badania nasze wyka
zały. - że w New-Jorku wsiadł on na okręt 
"Bremen" i odjechał do Londynu" Okręt ten 

Atorek. 19 września 1929 f, g. 9 D1. 19. przybywa do Londyftu we wtorek. 19 września 
........ Poczta poranna, panie dyrektorze. 1929 r.. w południe. ByHbyśmy panq ogrom-
- Dziękuję. .ie wdzięczni, gdyby się panu udało 2.atrzy .. 

. Ostrzem noża rozcina kolorowe koper- mać owego defraudanta, kt6rego dokładny 
ey_ -., , rysopis dołączamy do naszego list~f i odebrać 
, .. - Propagand. rcn;dziela dyrektor mU pakiet owych akcji. które następuie p~zY" 
tlu~,terion pocztę. ;Dewizy - Personel slQłby pan nam przez pocztę lotnict:ą. - Nie 
Kredyt -: Dewizy - Personel - Kredyt. A chcemy się ucie.c do pomocy policji po pierw-
tO? W tej chwiłe~zce. sze dlatego, aby nie psuć' o(Jtnji naszemu ban-

Na·· kopercię :-:- widniał następujący kowi, po drugie zaś ze względu na nieuagan .. l 
adr~s: , '.' , ' . ' ,ną jO-Ietnią pracę naszego urzędnik..Pasu" I 

,," .Pocztalotnicza. Jaśnie Wielmożny Pan warny się w s,wej wspaniałonlyśłności tak. da~ I 
'Dyrektor Chesterson. Osobiście. Bank .A- teko - że upoważniamy pana do odebrania I 
'il~,ptic". ~ondyn. ; akcji do wypłacenia naszemu byłemu praku- II 

Ądres nadawczy: "Dyrekcja Banku "Bar- rentowi wynagrodzenia Vi slimie 1 000 funtów 
rimor.'/', .Bo$ton.". . zty'm jednakże warunkiem. 2:t': nigdy @u już· 

Koperta spa'dla na ziemię .. Chesterson nie wróci do Ameryki. WypłacO!liłf: ~ur-t~~ "Ii"! 
k 'l'tOOOf' , b'·" l "zvtał: wyso OSCl., uatow prosImy Ci cu~zyc. na~ l 

'.r _ Szanowny Panie Dyrekton:e!' sze kontoi.. ' I 
. Powołując· się na nasze długóletnie ,to- Potem następow8ly .łowa $-<:acunku i 1'0- l 

sunkihaudlowe, zwracamy się dzitiaj do pa- wł\żania' ora& podpis. Chesierson apojrzał eoa l 
na z osobistą, prośbą w p~wnej b,.rózo df.'ji~ zeaarek. Za d'wie godziny cpkręt powinien l 

. ' 1 b' F • • I 
katnej sprawie. Jeden l: .,naszych pl'OKUi.'entów, pu:y 1e. Ć~ bneiu" , I 
który ~:acowa! jllli: \:mas odJO lat. (,ien~ ... ~ ,', Jes.l~,e raUt przec:l1tał dok.ładnie rlsopi~ 

Uznano, że najodpo\viedniejszy jest plac 

który po\vsb~Jnie na miejscu "Lobzowiankió
\. 

Rada uznała, że należy w naj szybszym cza .. 

sie opracować projekt regulacji placu. 

------~~-------

.chował do kieszeni i zadzwonił. 
- Przygotować moje auto. 
- W tej chwili panie dyrekton:e ... 

Wtorek, 19 września 1929 r. godz. 14 m. 14 
- Pan pozwoli, czy to miejsce jat woJ 

- Proszę bard:a:o . 
- Dziękuję. 
Chesłerson' usiadł. Naprzeciw niego sie

dział Mister Brown z New Yorku, jak brzmi~
lo jego nazwisko w książce meldunkQ'wej ho .. 
Łelu .. Richnlond". Chesterson,peznał go od~ 
I'ł!l:ZU. Rysopis zgadzal się w zupełm.ości. Ję .. 
chał za nim w aucie do aż do hotelu i c:.:te .. 
ka~. w hallu, ?.opóki Brown. ~ie udał się :na 
~blad. ~tedy poszedł za ~im. Uśiadł przy 
Jego stolIk.u. Po wygłoszecuu szeregu grz.ec~" 
n?ś~iowych formułek, wywiązała się międ2:Y 
nlI~ll roz;mo W3.. 

- Cxy pan odbywa podrói - ,.p1"l.yjem .. 
D,oieiow,?III 

- W.U. Chcę obejrzeć sobie EUłOpę~ 
- ZI!1.Edl' .. ?8ZC;t;ę p~nu. · Niestety nie mo ... 

ao sobie pozw olić 'na ~ak.i lukłHls. 'gdyż ipte" 
leay PU,ytI:ł1rPuj", Innie w Londynie • 

C '. . 1 

- 7..y pan. jest Kł.łP~emf· 

--- Nie, b~nkierem __ o rzekł Che!Steri;cn .. 
- Pa.n pv%.wo}i re l5ię pn.e:dslawię. dyrektor 
Ch.,~t(;,iCin, :l. !)&.nk'il ... Arlaf!Łic" w LOiJ.dyaie. 



i 
(z "Pana Tadeuszala 'ksi«:gl Ill) 

:;lzybów było wbród •. 
Chociaż najobfidej nUl1e, 

Kwitnie ple.śn w pcmalowej wzrosła wa:leIinie 
Lecz i innych ga.tunkÓw się spotka gromady, 
Rozrzucone grupami; jak gdyby brygady, 
Do 1'I!omentu rozgrywki trzymane w rezerwie 
Ukryte VI cieniu, rosną w nieświ~i"ej konser-

wie 
Nim ich wreszde nie wyrwą :z ciepłego pow 

gIania, 
W cz€kanej % upra~nieniem chwili' grzybo-

brania, 
",Pmnienk'Hl'yff za jurnym gOtllĄ wieniawiki~m, 
Którego zwą .. pijanym gLl.yLi>w pułkownikiem 
Wa>zysc.y dybiq na rydza: teu wzrostem skrom 

niejszy, . 
I mniej. ~ł~wny w piosenkach, uii .NaJdol· i 

tOJn1ejSzy, , 
C .'. ł b I %'1 sWle~Yf czy SC ony. grzy owerr:u gronu, I 
Przewodniczy i :zwany jest ,.następcą troru", 
Inne :ł:aś grzybów pospólstwo, pogardzane w 

braku 
Dla :zbytniej szkodliwołci, albo złego smaku: 
Lec z nie są bez użytku - więc się także 

pasą ~ 

Rządząc 18$\1 starostwem aho cborą Itasą 
Na majo l"ym cbl'usie łąk sterczą .roz.silane; 
Ich przeróine postacie - :znane 1 Iue:znane·. 
Sur6w~i do <lO jł) .. kcwych leków przezna-

czone, 
W szpitalnych kurytarzach skrzł\tnie utajone, 
Kur ... ki ...;..-. barwy przedziwnej, odluyte od 

spodUt 

I l I 

l ii' lC 

h 'ł, Jak. girl6a niewiad~ma z nieznanyc powoaow 

U góry i u dołu ponętnie wypukłe. 
PO$!odku, jak kieliszek: eockail.owy smukle, 
Psie bedłki zwane wyżły, łysawe i płaskie 
Co świecą ~ocą mętnym sla~ej iskry ?13skietTi 
Pomarszczone, o spadach bUllych, lak pod-

stawki. 
Kozaki wojownicze, 

sławki, 

Wojewody grzybowe - kraśne muchomory, 
Zuchwałe. niedbaiące o- żadne pozory, 
Nadęte hałaburdy, sprośne i obleśne, 
Ro%parte, niby krle V? ~- oazie leśnej, 
Bardzo cenne prawi;~ '" lecz skryte pod 

kOcem, 
Ponętne trufle. w .. luzów" ukryte pomroce, 
iVlaślaki zatłuszczone '~~ląŻęCą gromadka. 
Co w d:óurk~ jaknajmniejszą wlezą bardzo 

gładko -- , 
l rozdęta, naiada, tłuszczem wypełniona 
Purchawka vel prystorka; zaś innych imiona 
Nie7nane, choć na ,,\'szystkich są zdawna 

języku. - . I 
Rosną W smutnych glin:ankach. a jest lC:h I 

bez liku. 
Te, albo.wiem \Vy?ie t ki 1 l~~zka wzgarda znac:z,~ I 
A kto Się do nIch zbllzy, gdy błąd SWOi 

Lc!:::aczy - I 
To pluje, albo nieraz gnie'wnie nogą kopnie: 
: .. Niepcmny, że dziś czynić to jest - nieroz

tropnie. 
Heluyk Sto Har~en. 

ID ł SI 

nt ? 
I 1 111"-', iW 

2tsta witnie dz~e 
, 

H~!j~ r'CllCia"ące ni 
Pewien dziennik amerykański4 opierając 

się na staty~tyce wielkich magaz'Ynów, utrzy
muje, i,e z przyczyn, które sprawiają, że daI?Y 
magazyn traci klijentówg d:ł:lalają w stoPfllU 
następującym; 

NiegrzecZDcść sprzedawcy w 7 proc. 
-jego nieznajomość rzeczy -3 proc' f natar
czywośĆ - 6 proc., obojętność pef:5oneiu w 
sklp.pie - 2 proc., wygórowane ceny - 22 
nroc •• onóźnienie w dostawie towaru do 00- I 
"" u-lO proc, błąd we wskazówkach kH~ I 

Bardzo mnie to cieszy, ns%ywłJ,m 5H~ 
Brown. Zawarcie znajomości 2: panem opra ... 
wia mi podwój,Ol:I, pn:yjen:mość, albowiem za
brałem ze ścbą akcje mego przyjaciela, które 
mam zdeponować w Londynie. 

- Czy więl{szą ilość? 
- 3t 0.000 colarów Cenerai Moton •. 
- ~ ile żądałby pan za owe akcje? 

Połowę· 
l5 (00 dQ]!irów? 

- Tak. 
- Byłoby mi bardzo miło, gdyby pan t(\ I 

tren!akcją zaszczycił n: ój bank. 
- Kiedy można byłoby się udać - do 

pana? 

. - Jeżeli nie sprawi to panli hudno:id, 
mógłbym zB..:::zekać na pana po skończeniu o .. 
b!iidu w hallu. 

jenta - 6 proc., ~Iy .wyg~ąd tcwaru - 5 proc., i 
usiło\'vanie pcdsvnięcia kJiientowi inn€j marki 
towaru - brroc., ocJrroVl a z2n-jany nabytego 
towaru - 6 proc., :złe ki e n)'\,\'l'!.l ctwo - 6 proc'f 
brak ż~clancgo art3,kdu w sklepie - 10 proc, 
narazenie k bjenta na '.' Ł-"yt długie cZl?kanie _ 
3 proc., pcm::yłka - 7 proc. 

Ponieważ kupiec ł'lrrerykański Uważany 
jest pod wielu vl.'zglęOU,tr.i za wzó:, więc zesta.. 
wienie powyisze posiada aużą wartość orjen- • 
tacyjną i dla kupiectwa polsklego. . l 

-- Proszę bardzo, 
akcje? 

czy mogę zobaczyć 

Brown otworzy: 5Wą tekę. Wyjął pakiet 
akcji. Chesterson sprawdził n~pisy. 

Było dokładnie 300 sztuk nominalnej 
'Warto~ci 300 000 ddarów. 

- Oto zaś,' iadczenie - rzekł Chester
son podpisując dublikat. 

- D 1Litkuję. Czy mam się z tem udać 
do kasy? 

- Zhyteczne - rzekł Chesterson, naci, 
skając el~ktryc7.ny guzik. Wydam odpowied
nie zarządzenie. 

We_zli dwaf urzędniey. 
-- Oto są owe akCJe - r7.~kł Chesfer

SODo przekazując pakiet - proszę wzamiaD:za 
nie przynieść ternu panu list :II: banku "Barri .. I 
more" 7. Bostonu. 

Brown zbladł. - AIi\2ż bardzo chętnje! 
\\'tcrek, 19 wrześn!i:l 1929 r. godz. 

- Pan będzie l1.iskaw - rzekł 
15 m. 15. - ,Cóż to ma znaczyć? zapytał. zrywa-
Chester~' ląC się z krzesła, 

!lIon; l:apr~Sl'E1jąC gościa.. 
- Dzi~blję 
Br<;'Wll wsz.edł 
- lvloże pan pozwoli papiero(la -- r- r 

tJ~t.ieru? 

I - Nic, t y h.; o otrzymałem polecenie :zde-
ponowania skrad:zionyćh ak.cji. 

Brown spuścił glowę. P ocząl się spo~ I 
wiadać, wspomniał o jakich$ długach karcia-I 

D~iękuję. może później. najpierw in' l - Czy każe mniE. pan teraz aresztowaŁ? 
i nych, O ucieczce, o widlc;;m :ialu.. 11 

l ~ zapyhł cicho .. 

--
Niebezp:ICZłJl znljomoś~~ 
P. Karol K ubicki zamieszkały w Sien:lia 

nowicach, jadąc pociągiem z Katowic do 
,\\' arsza wy poznał w wagonie pewneS-o' ż~da 
Zydek ten jak się okazało \Varszawianin po 
przyjeździe do Warszawy zaprowadził Śl~~" 
zaka do cukierni "Centra!", przy ul. Lęszn.O-~ 
gdzie go zapoznał z trzema innemi osohni .. 
karni i wydał dla \-vszystkich obiad. POJe;' 
\vnym czasie p. K ubickiego znalezionQ ~( 
dworcu "Viedeńskm \vstaliie nieprzytOD:l: 
nym. Przewieziony do korr.tisarjatu ~. 
strzegł po \vytl'zeźw~eniu" że okl'adzonyJo_-, 
stał oZ portfelu, w którym znajdowała się' 
kwota około 2 tys. złotych. 

,Mulistel' kOH1l1Uikacji wraz z podsekr~ 
tarzem stanu i wyższymi lu·zęLl.nikami mini 
sterstv .. 'a dokonał \vczoruj próby pierwsze
go '\vagollu 11lotOl'O\vego w dyrel\'cji 'Narsza~ 
\\'Skiej. 

\Vagol1 z metorem parowym wyruszył i 
chvorca Głó\\nego i odLył Jl'Og~ do Błonia t 
z powrotenl. Próia liaIa w.)uiki zactawalnia. 
j\lce. 

\Vagon n10torowy n:.I.o~e _ pomieścić 60 
osób; okazał się tani i \v.ygodny w eksploata, 
Cji. l\~daje się do jazdy na krótkich ,prze 
si!'zen :a--.:ll - tarn, gclzie i,i!'uchomienie;g.pe. 
cjaln2go lłOC'iJg'll byłoby kcsztnwne i kłopO$' 
tl ;'\ve. Spljtlzh:\yane je,st ul'uchomieale na 
\"ioBnę linji rnotorowych do Otwocka ) i 
Sklernit;\Vlc. 

\V najbliższym czasie kolejowa kasae1 
mel'ytalna przystQjJi do budowy domów roie 
szkalnych, które, objąć lllają 350 mieszkań 
dla urzędników kasy. 

- Nie. 
- Nie? 

- P ański bank polecił mi puścić pana 
na wolność i wypłacić panu ponadto tysi,~ 
funtów pod warunkiem, że nIgdy nie wroCl 
pan do Ameryki. 

Brown początkowo nie rozumiat Ches
terson musiał mu. powtórzyć, Nie mógł pota,:, 
mować sw::j radości. Kłaniając sję do ziemi 
i dziękując stokrotnie. wziął pieniądze i przy.
rzekł rozpocząć nowe życie. poczem opu,śCJł 
gabinet. 

Wtorek, 19 września 1929 l. godz. J6 fU. 26, 
Depesza iskrowa Boston-Londyn: 

Bank Barrimore" B08ton. Polecenie ",y" 
konane. Akcje odebrane i wysłane poclt, 
lotniczą. Pieniądze w sumie 1.000 funtów 
wypłacone. Bank .. Atlentic" Londyn, 
Piątek. 29 września 1929'r. godz" 19 m. 26, 

Depesza iskrowa Londyn-Boston. 

"Bank "Atlantic" Londyn. Nie ro%u~ie" 
my treści depeszy, ani przesyłki lob'liczel.-
W szyscy nasi prokurenci są na miejscu. De
fraudacji nie bYlo od 10 lat. Akcje sfalJ~ą~ 
w~ne. , Prawdopodobnie bank HAtlantic" padŁ 
ofiarą sprytnego oszustwa. " 

Bank ;.Ba:rrimoreł1 BOitO'Il. 



,- . 'i. ."0 ~_ 

obiet~ . yzw lona,pragnicić l nych sprawach dozwolone ic~l;przedłużenie 

,., do da n l zalezn śdi" I ~:~~e k::::~tc::~d~al~·~~tT;~p:::~:;c: 
szy~tkłe' ,kobiety- czUją Się zmęczonej.· rozczarowane: w kopalniach, ustaw~,we~;4t'~.e }~:ji~i~:::~~pie 

" Pi~i~k~f:~merikąńśka" miss LiIj'ana 'Sitnesmaterjalnemi. Dlatego też ich praca zarob ... 1'0 W r. 1933. ' '., ',', 
9głq$i~~ nieda~nd:\V :pewnempiśmi~; dość 0- kowa po ząmążpójsciu byłakoniec[lllOBcią, i.; . Płace .robQt ... ~icąfJ, niesiy~h'~~~e;' . ~~sJ:de. 

'1··.'~yg1h~i~~;artykui,~w· którym wyra~ąi swój żony~muszoIle były,łozyć na utrzymanie ro '. ·tJakwykazuje. S:tatystYka,·\~·.~,,;~elu,:;WY'pa.d.= 
pogląd na spraw'ę~obiecą~ Zdaniem panny dzil1Y, zarówno, . jak . mężowj.e~. ,Ję.~y~y zbytek kach wynagrodzenie, kobiei .. ~~.ę,,;.s~~g~·:, fi~~l~t 
Simes, \v.olna· k ... '0, b, fe. ta, now"oczesna nie' ,czuje na. ktory mogły sobIe .pozwolIc -. to odpoczy '. ..'. . '," . .. ." ..... . '::,', ;;:; 
, ......... ,; ". , 'r. ł' k' d···' -t t . h ' .. '" i połowy polnelanych przez męzc~Yzn w.y na.-

. '. się zbyt..~~częś,llwąze swej wolnosci l wg ę- nepo czas oS a nIC mlesl~cy Clązy 1 p er.. .... . . .... ::.~. . .' , . 
A:pid~szy'pragJ,1ęłaby powrócić do dawnej za~ wszycll'tygodni ma,,,ierzYńshva. g-rodzen. '\V, marcu 192~ r~."tynQ:sI!a:'p''11~~~lę't 
. ,'lezni)~.~ ci,od·męż. czyzny. li' ,! na płaca nlężczyzll 2,63 jena; kO'hi~ty;zaś.9,&9 
'., . Inne 'zaś~które nie wy,fJzłyz.amą.ż ,nie ~' -. . ' ',"'" .,.', ,., 
~":."":~iss:~;'Simesopow~ada o rozczarowa-: 1; ważały swego staropanieilst\vaza' trageclję. Jena~ N~jwY~szepłaCe. p'obie:rją'i> Jt()bi~ty w 

.';;'dliach pe)Vp.~j grupy ferninistąk które brały' Prac()'wały na siebie i utrz)Tmy\vałysię ze pI-zamyśl€}. grafic~ny~~"l~~J;\*s~ę' '~:';,~~{#\vie 
początkubardzo}?oważnie . swą walkę 9 ró- s\vej pracy. Co zaś dómiłQf$~i--'to bra.ły ją. gdzie jest. ich najwięcej. J~żęli"~ię,~~,~y~. że 
'wnouPI.'awnienie i, starały się przepr-owadz:ii lekko' i szuhały nietrwałych, 'przemijaj§- . wynagrodzenie stanowi czę~to:· '.- rQ~~~Znik 

, w 2iyciu prywatnem . wszystkie- ,postulaty, o' cych zwiąZków. . mieszkania i pożywiellia d..o~taI:~~~nego 
które walczyły. Rezultat ich ' postępowana Dlaczeg'o ~v'ięc wszystkie te kobiety po , ." ,- ·k·; t d' .'. i . 

. '. ł l UT tk' ·dziesj,.,cłu1atach· takl~ego życia czuły się: ,przez pracodawcę, to' wynl,a ~:iąi'·Ze'~ D.;l. nu 
był nIestety -nader op a {any ·}lY szys le '" .. mal~a ~zęść, tych minima.liiYcl{i>,' ··ii:t:c:. do. cho-: 
te kobiety: czują się zmęczone i Y'ozezal'o:vva:; zmęe;zone i rozczal'owane'! Wiele zzamęż:: . '. ".' , ",' . 

nych rozeszło się z mężarnJ Inne za~ uginały." dzi dOTąk ro:Q:otnic. Qprqc~,t.,eg9·pr~~~ą~'Nca 
ne.. . się :peu bl':t-mienleillzbyt ciężkiej. pracy. , Te " jest, upow~żniony;' do ~de~ą~~A~"A~T'.,::,pe~nej 

'Vol~bŚĆ r,ózumialy "\V sensie d6sło- . . 
ul.:zyniły zuumiewają.ce odló'ycie1 że równe kwoty do kas ()szczędności{)w,yc:ą;x~;_'ro:pb.;.-.~)n~ 

"vnym;- Równość pod każdynl \VZ.g i ęde m, " 
" ' , , ,'pravvakoLieLy są wj)rawuzie dobre, lecz tyl- czych.Zdal'zasię często, że;,80 ,proo~j'tycb. C; rÓWIle prl1wa dożycia, do pracy, do ffilłosCl ko w teorji. " ',..., 

'" (do ·6b~wiązków. l\1ałżeilShYo nie jestzre-szczędnoścfpr~edsiębiorcauZywa:~.Jak6;~pi 
sztą koniecznoi.~cią. KolJieta \Vstępuje vi K-olJieta wyzwolona' doszła do w'nioskul tał obrot9wy, a. w 'razie ja~iej'ś: ':'fluanSó.wej' 
zwfązekmałżell.skl, jeśli jej to dogad2a~ Ko~ żekiedy ponosi poło\vękosztóv" utrzYluania katastrofy robotIlik trą.ci i' ~·;·.~ob~e :.~Stczę 
'iih~czllością. natOITl la::;t jest, by małżeilstwo' rodziny .. - w rzeczywist.ości jest pokrzy\vdzo dnośei. Prawo! nakazuje. j~~~~~~~,\,i ~~l,~~;P.i.ace 
opierało się na mHości~ \V l)i'.zec lwnymrazię na. P l'(.Je,~· pracy zarobklJwej 'bowIem;' spa 
związek u\\'ażany jest za nieetyczny. Dlate:-' da na nią obowię.zek proV\;aJzenia';go~PQ-, 'mają bye w walucie japoQ.s.kiej, .. r,wy:~e 

. f . 'dar;:>t\vaoraz tros1\. ulacierzy' ll.stócha tO' conajmniejra.z ·na.·miesiąc~,~;:·L.,/ ! "; 'c:,,;;'.',:.::'.' gę",t~Żz\Vlą~ek, 'pl'opago'\Yany przez eml'- .. " '. ,"'. ..'. . . '.' .... '. ' ·,;""'.'::'r'": ':~.;"t' 
rtistki, jesrnfeb'wałYi koilCZY się Ze chwilą,,.. wszystko obarcza ją ciężarem ponad siły. Zastraszająca jea~ l~~zba, . Wypadków 

gdy ustaj~ITliłóść.·" \V 6'wcza~:; . małżonkowie Te z kobIet \VOlllych, które pozostały nie ,wśród kobiet,· zatrudnionY'~b.·,:;W"'.;.k.9p~ch 
rólzchodZą<,się. zan1ężne,również po pewnYln czasie Ilieczu . \V r. 1924 z 75 tys. pracującyeh: ko);)ie~::~Oło 

DrUgi.m d'ug.L\.iatem ,\\Tiary fenlinisty~ ły się zadowolone. Męski sposóbpojmowa:: 40 .tys. uległo ni,eszczęśliwym·' ,wy.pad:~om. 
cznej jes(:sanJ.od;"~!eln0ść ekOlioll1:czna, Oh'!.( nla przelotnych miłostek nie odpowiada na.. wynikają.cym i1Jraku 'Urztidten ,~i1&ć:ł!tOD.P 
\\-'.i,. ązki' ZGllYi matld nie ·wyldnczają· pracy' turze, kobiet y, bardziej wiernej i oddanej w: ' ", '.' '," . 

m -l' łO':'C·l·. nych. W tkactwie .. ' nato~iast.\vypadlt~·m lU zarobl{ow~j kobiety. Aby być l'Ó\Y~H}m\:żczy:,;;' Q . " .• . ,. f", ., 

źriiefl~ósjac1.·· ać pra\.va je,il.lako\ve~ :nal.' eży,' być': legł. znikomy'proęent' Q,015 .. 'W~;a:żliw.o,ą~. k()ll: 
,tJ \IV ten spDsób ekspel"ynienty całej tej .. ,. " I,:,.:. .' 

fi.n: an./S .. ."O,\i\-, ',0.:." 1.: .. 1 .. 'iezaie~"nc .. 1. Kobieta starej. daty,' . . ,. biet jest natul'a.lnie ,y.iększa;,.,)l.i$·;:m.ę.~ .. l.· "yzn 
grupy femlnistek-- nie udały się. "Vedług 

e.kon.o.,.\roic·z, nie, za.l"eżnacałKowieie od ma.ł"";;.· .• . . ' i podczas gdy·w r.1926·chorowało89~.;p.:.r .. · oc. ' , . . tw ierdzenia n118S S1mes . winę ponoszą tu.. -
żdnk~"'lYlU'siała pozQstavvać w jarzluie rodzin mężczyźni, ktÓl'ZY dotychczas przyrlajmniej r-obotnikÓ\v; chorych, rbbotnic byl9':·i~5")!~~oc. 
Ii~m l~~z·wzglęi.iU na to, czy kocha s\ve.go mę dzierżą berło rządów. Świat przystosowuje Prawo z r. 1926 przyznaje i.tbottiicohl'w:·cią. 
za. 

się jeszcze do potrzeb męskich. Kobiety wy~ , ży cztery tygodnie wypoczynku przed poło-
Feministki 'więc., ° których mowa szu:Ęa 

jąc uczucia w małżeństwie, \vy-bieraly, mę::: 

ŻÓ\V, nie· kierując się zupełnie \vzględami 

zwolone pOdzieliły . los wszystkich pionle- giero, 6 tygodni po . połogu, ,'oraz ubezpiecze 
rów, którzy wyprzedzając S\vą eppkę, wierzą. . nię w wysokości 60 :'proc .• ·płacy zasadniczej. 
że ideały· ich są już urzeczywistnione ... 

J i 
W Japónji ~ wszystkich działach; sklch pracowałomiljon kobiet,." w najgłó~ 

'" .~.. :' ': -.". . ,. . , 

przemysłU· pracuje więcej kobiet, niż męz~ wniejsż:rm z, pr.'femysłó'Y'- w ;tkactwie .je5~ : 

czyzn tak, że niektóre przemysły są uzale~~,~ cze dziś zatrudniają przeważnie młQde nie:; 

inione od rąbotnic. W rolnictwie :p.p. pobie:; zamożne kobiety, tak, że prawłe.coczwarta 
l'a płacę.~koło 6 miljonów kobiet,a tylko 3}'obotnica ma mniej, niżl6 laL, W tkactwie! 

. , I 

~';:lnilj6ny mężczyzn. Także w llalldlu k()biety 80 pi'oc. robotników stanowią. kobiety. Jesz~', 

I ,";~i~n9.wiąwiększość. Ponieważ JaponJ~,p·o:;:. cze w r. 1925 jedną piątą część pr'acującyeh . 
mimo całego uprzemysłowienia; jestkrajeln pod, zienlią gprnlków stanowiły kobiety. Naj 

przeważnie rolniczjtm, ponieważ jedna trze~,: 'ważniejsze ::iPl~~episy usta\vodaw~ze o, godzi; 
. . . .. ' I 

cia ·tbb()tnic' zarudniona jest w rolnictwie, nach roboczych znaj d.uj emy w ustawie fal" I 

vv'ynikało'by z tego,: że punkt ciężkoścfzaga .. brycznej, zrewidowanej w 192.3, a. wprowa~' 
, ..... dnienia pracy kobiet leży właśnie w tej dzie. dzonej'wr, 1926~ Ustawa ta ukróciła czas 

. ;:dzifiie. . p:-acy o jedną godzinę tak, że' te'ff:tz robotni 
,,: {\o. ,j ;:; ,( 

Pod koniec 1927 r. 'w fabrykach' japoi).::: Cd prac.ują tylko 10 godzin. \V niezwykle pil 

Nieznanem w inny ~h krajach urzą.dzeniem 

są t. zw. dortoirs, domy sypi~lne, w, którym 

. nocują z powodlizllacznych''bil16głosci od do 

mu i n~cnej służbYróbotnic~ jlq)iOllS~i~~I;\Va 
I'unki Pl'~cy kobiet. w J,apo~ji ;'sąjęs~~~~;OlJei. 

~". . o'.' o :' .""0 le' . :.;: .~ ,. ":-.1 l.o o:.~· L ;,,~;:oc"'! 

nie gorsze, niż ,w:najbardzięj 11;i1::, .. ;':i,:.'3~:r.'?':fa. 

nym kraju europejskim. 

NOt PEWNIE: •. 
Do obserw~torjum, ąstr()uomiczn~!i,ę:na 

iednym ze S'l.c7.yt6w Gorców 'C:tyB~~kidów 
wchodzi miejscowy wło~cianill' i'ptosi, it1.yoie 
poltwolonoby "mu choć raz. pppaVrzeć, pr~ez' 
lUlletęna księżyc. . 

, :,::. ' .. "' .. 

- Bardzo chętnie odpo.iadą.,>":m~ 
uprzejmy aslronom.~ ale m\1s~ci.eł" Qjcże~: au 
przyjść \IIi, eczorem... ' . . 

- O. ty?: .towymysły ~,wr~c.z;y wla~cia • 
n:n n;ezaJowo~ooy -- wieczQrem la .;. ~~ 
wl{h~eć księżyć i bez lune'hl .. ' ' . , 
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z APOLE Artykuły pierwsl~l pltrzeby 

l,. (8.ny ustalone przez Itbfł Przem. Hap_I. 
'fili Poznaniu ' 

I~ba Przemysło\vo::łIan9.lo·\\l~' w PQ~a., 
niu podaje llastępująr.:e ceny artyktił6~ 

Rozpoczęty się, w ministerstwie rolnic
twa. koD,; eren~ Je 'z przedstawicielami Drgani 
~cii'ro~:nic:lych w .sprawie środ~ó:w zarad
"yełt p~·zech.yko kry~ysowi \v rolnictwie. 

Na' konięr,encji praso'wej, odbytej przed 
kilit.olnad~ia1.lli,minister rolnictwa p. Jan'ta. 
PQlt~yńsld oś\viadczył, że cena żyła od WG::: 

j~ napole.o:6skich nie była tak niska, jak ~ 
betrue, , żę "rolnictwo . leży" , że samo podnIe 
f"ienie cenv zboża nie \vystarczy, potrzebne 
5~.,"krf!dyt~: długoterminowe,a zanim'zosta:: 
łUl (tue ul'uGhorri!One, skończyć trzeba z lich 
,,;iarskim kl'ed'yt'eni' krótkotel~minowym, któ 
AJ,' -I eiąiy nad l'hiIiictwem.' ' , 

Systelu premji -,--oś\\'adczył p. minister 
~~wió(U ;.prep.lje nie \vpłynęły do kieszeni 
pl'ódu~enta. ,N"jeeh więc sami rolnicy ,:s~a:: 
:'~ -C9 uw~żają., .za" potrzebne. dla podnles~e-

'~., r.olnic~'\Ya. 
"Na k,Qnterencji 'międzyministerjalnej, 

odbyte~.dl1. 26 bm. pod prze~vodnictwem p. 
premiera·, Battlallstalono, że z:;l.8adniczym ce 
iem'nicjonalnej organizacji zbytu płodów 
,ęlnycll powinnQ być. dotarcie do, najszer~ 
_yeh, '; warshv ",'produce,ntów, ,zró\vno\vażenie . 
P.Qpytu,:lj. podaży oraz podniesienie 'w ten spo 
16:b een"Qsiąganych obecnie na rynku przez 
prooucenta . 
.. ,;, -JednQ.częśnie \v z\viązku z tern zagadn~e 
.mi roz,~'aż?n{)pieżące żądania polskiego 
~s.POl'tu' ' zb()ża; I i uznano za k,oni:-czne P(:)\VO;; 

łanie dQ :żvcia centralnego biura sprzedaży 
z~ia}:Posiadającego własną osobo\vość pra
~ą 'i. wyposaż,onego w odi: ;.riednie kapitały 

, :·W 'skład ,tego biu.ra wejdą; organizacje 
rółniczo:::,.handlowe, handloyve, spółdzielcze, 

fi~tfuymłYl1al'skie oraz, jako jeden z udzia:: 
}owc,ąV:t~ P~fl.stwowe za~~8:<;ly przemysłowo 
'dIDżowe'lól Lublinie wraz.z pallshvo~vą re-

,; ... , .. , .- ,. ,.' . 
~~~. zbożową·, 

;, i 

I 
III 

I 

I 
ZieJnianie z projektu ' 'tego 

woleni; prezes Rady Naczeluej 
ziemiańskich p. Kazimierz 
\vprost oświadcza; 

sąniezado~ ! 

organizacji 
Lubomirski 

~Nie wahaUl się wysunięty postulat 
monopolu zbożowego wraz z akcją rezerw 
zbożo~vych określić jako fatalny i wręCz 
zgubny dla przyszłości prod1,lkcji l'olniczej. 

- Fundusze unieruchomione conajmniej 
z wątplhvą ~orzyścią dla produkcji rollli1 

czej \v rezerwach zbożowych, 'winny być 
"przeznaczone na podniesienie wysokości pre 
mji oraz znesienie kontyngentów. 

- \V przeddzień zasadniczych rozstrzy 
gnięć niesłycl).anie \vażnych dla przyszłości 
produkcji rolniczej nie \Vahanl się ~v imie
niu wszystkich reprezentowanych przezem:: 
nie średłlich i 'większych producentó'\,: 1'01::: 

nych jal(najkategoryczniej \vystąpić prze
chv 1110nopolistycznej organizacji handlu 
zbożenl OTaz przeciwko t\vorzeniu rezerw 
zhożo\vych, u\vażając je za niepotrzebne l 
złe~ a nie "maluln necessarium", które jak 
niektórzy t\vierdzą, uzasadnia tragiczna sy:: 
t1.Jacja rolnictwa. Ratunek rolnichva leży 
gdzieindr.iej, mianowicie \y podnies~eniu pre 
mji zbożo"wych przy ró""noczesnenl zniesie
niu kontyngentu, \v nawi:;j.zaniu bezpośred-, 
nich stosunk(hv handlo\\'ych z irnporterami 
zagraniczneynli, \v \vyclatnej i dogodnej po:: 
mocy kl'edyto\vej dla prudncentÓ'w rnniejszej 
i \viększej właSIlt}ści rolnej, w należytej o
chronie celnej produkcji rodzinlej, w ul:: . 
gach podatkowych i taryfo\vych, jakie nale : 
ży jaknajrychlej vqwowadzić tel. SQ. to środ .. 1 

ki doraźnej pOlnocy dla ro]nłC(\Va llierady~ 

kahle, nieeksperYluentallle, ale przynaj
mniej pewne. 

Pr wzrastai,ąc produk i 
N., rynkach europejskich w' dalszym 

ciągu trwa zniżka cen Inasła. Przesilenie na 
rYllkach:żbytJPotęguje się stale z powoou 
~adnliernejpe.daży ,"vszystkieh państw, pro 
duknj~.~,cych lllaslo. Popy tern cieszy się jedy 
11~e rnilsło I jakoś~J, ,inne gatunld, jeśli znaj:: 
dkl 'zbyt, to po bard7"o nisldeh {'enach, Takie 
kth.~!zt~~Ho\\'anie się rynku, 'wyraźnie pod~re
śla' PQtrzebęprzystoso'wania polskiej pro;: 
dukcji lnasła do 'wymogów zagrnicznych od 
;~}i~rc6)v. '. kt61'ży rnają,c do \-"yboru wysoko
'\}'ad,05cio\\'y to\var z' wielu krajów' i to po 
fjardzo nis~ieJ (~enie,tylko okolieznośc:o\VO
w,vypa~ku 1~t)11i,eeznej potrzeby zawierają' 

inuizakcje na dosta \yę masła jako:3ciQ~vo 
gOl>~zegu.,: 

Vi Polsce sytuacja bardzo ~poh.o~~.:a, ten, 
de~lcja nadal z.niżko\va .. Produl~cjn,Yztosła, 
pi':Z~~ słłibynl zbycie \v kraju, EI'::'i!Ol'i zagra 
l1idi.' E~ :~tjrf:z;euy, j.ęst do rnin}Iu ?-H~,'\Y ,szczep 

gólności na rynek niemiecki. Sytuacja Ula

sła polskiego '"" Anglji iestnieeo korzystniej 
sza, uzyskuje OHO często eeny znacznie wyż" 
sze od notowarl Oficjalnych. Odnosi się to 
przedewszyst~i,err~ do .fi1asła poznańąkjego; 
które jest wyże;' nótowane i uzyskuje ca 
150 sIl, za cwt: Cena ta znacznie korzystniej 
przedstawia się od uzyskiwanych, na rynku: 
niemiecidm. 

Na innych rynkach zbytu zapotrzebo
wanie na polskie masło ograniczone jest je:: 
c(ynie do ,vyhoI'owych niesolonych gatun-· 
ków-. Odnosi się to głó\vnie do Francji, Ho,:: 
landji' i Belgji, dokąd od pewnego cza.su nie 
którzypo\vażniejsi eksporterzy masła kiera 
j~l.p~:wne jego part je. \Vyniki dotychczaso
Wych prób poz\valają przypuszcz~ć~ że eks;: 
l:ort r.o3:sła do t~teh ]irajów ug~·untp.je się w 
p rzyszł6.śc.i. 

pierwszej potrzeby'vv zł'Otych:' . 
, Hurt: za 100 kg. miąka pszeń,na 65 proc. 

-,~,- 66.00, ziemniaki ~?OO; za 1 kg.: cłllep 65 
pl'OC,. ~ 0.40, nlięso woło\ve '2.40 - 2.80, sło
nina 3.40, smalec 4.40 tłuszcz impol1. 3'.20, 
masło desero'we 6.40, ryż Burm~ II. - 0.86: 
herbata Ceylon Orange 17.50 --- 20.00, kakao 
Van Houtena 6.40, Blookera6.00~ 'Ra~~~ 
kera 5.60, kawa Santos ' Prima,7.5{) - 9.5Q, 
Rio 7 ,-- 5.80 - 6.20, mleko zą litr 0.37, jaja 
za skrzynię 300.00 - 330.00, Śledzie za be~ 

, czkę najprzedniejsze 148.0ó --:- 15.(J.OOJ dopre 
140.00 - 146.00,zwykłe 128;00 -1~8.00 .. , 

. Detal: za 100 kg.: miłka żytn.i~ 56 pr()@. 
- 44.00, mąka pszenna5C proc.-:-76.09; ~ 
1 kg. chleb 65 proc. - 044, mięso wołowe 

3.20 - 3.60, słonina 3.60) smalec 4..80, th.;tszcz 
import. 3.60, rnasło desero\ve 6.80, ~iemnia~ 

ki 0.10, ryż BUrlna II - 0.94, heJ'bata Ceyion 
Orange 22.00 -25.00, kakao Van Houtena 
,.00, Blookel'a 6.80,Rademakera 6.4.0~kaw~ 

Santos Prima 8.40 - 11;00, Rio 7 - 6.40 -
7.20, mleko za Jitr 0.40, . jaja za'sztukę'O.25 

- 0.26, śledzie najprzeuniejsze 0.25, ~obre 

0.18, - 0.20~ zwykłe 0.15 

& 

OSTRZEZENIE. Chąc nabyć 
proszek. naszego wy! obu nale 
2:Y przy kupule zaak,eni:cnvaC' 
wyraźnie 2lil,daćO!l'yghudnyc:h 
proszków z IIsKOGUTI(IEM411 G" 
si~ckiego 2,nany od lat trzy 
dziestu Zwracajcie uwagę i od 
rzucajcie uporczywie pólec ... 
ne naśfadownictwawpodobRęm 
do naszego opakowalllia. 

Humor 
NIE' ZDĄZYŁ. 

- Jasiu. coś ty robil, jak ty 
'aszł 

- Proszę taty. wP,adłem ~o kałuiy • 
. . ~,,~ \v' ten) nowem ubrai.:l.iU! ... 

....:... Bo to się tak prędko"śtiiło. że 
. df.~żyłem SIę rozebrac.' 

Z POBOŹNOŚCL' 
A co to u was 'dzisiaj raflO była taka 

awantura, pani Kowalikowa.?, ',\{,;, 
- Ee, me takiego mOJa pani. tylko~'~j 

stary chciał rano iść dokosciołai wciąŻ prze .... 
kHnal.ho nie móg,{ znaleźć ks,iąiki do nabo~ 
żeństwa. ' 

MA SŁUSZNOŚĆ:; , 
P omiędzy koniem a osIem idzi~ spór 

.J tofkto lepszy -:- przy Cl.e m kOQ ~h'łtiQf S!ę: 

.swoim s.zlachetnymrod:em.. 
- E - o,dpowiadą mu osiq! -- D.ą. nic 

twoja pycha; was; konie, njedtugQzniszc~~ 
samochody, alę osłów ZaWSLe zostąriie dosc 

. a •. ~wiecie.- .. ~. _ - :"} _.""":~;,_:H, ., ~J;':'!f. 



PRZYJE o CIPO .. E łĄZE 
Dlateg,opolic}ant przerwał s·wój śłub b.y śv~ga:ć złodzieja 

Or,/ginalily'wypedek ,zdarl.ył się VI .. q.bie Dopiero w lcomisarjacies dokąd policjant 
12 lą sobotę w M'adty,cie. W jednym z tamtei~ zaJt)yowadzJł schwytanego, wyjaśniło się. że 
lozycb koiciołóvi odbywały . się jednoczesnie wyciągnął on jednej z pań z orszaku ślubnego 
dwa śluby=, przeo jeąnymzOaa!2~Y ślub c.órki Saucher Guerra. torebkę, w któreJ, jak: się o .. 
b •. premjera Sauc4er' Guerra. przed drugim ześ I kazało, były 3' tysiące pesetów~ . Dzielny stróź 
-, jedneg~ z urz~c\,n~ków wyddału bezpię;czeń I bezpi~czeństwa. nie zaporninający '? S~Y~~1 
stwa_ ". " •. . obowląz.kach nawet w tak uroczystej chwIlI, 
~"WehWmł gdy 'ów urzędnik miał' włożyć I zos~aWh~1&~y :złodzieja ~ w komisariaci~. ,:o'p~ę .. 
n.palec. -sY':et pr~yszłej żony obrąc.'Lk~. wstał dzeJ wrocll . do. koścIo.ta •. wytłumaCZYł. bhskun. 
n~gle, . I'%UC.,lW,' St.," .o .. br.ączkę. na ta .. cę ,_ '.1.' ~ZYb·1 o co .chodztło 1 .. dok. oucz:Y,l ... ~b. l'l;~.du sl.ubr:,ego .. 
klt~m krokIem. skIerował SIę ku WYJS~lUf po" A .. gdy cały / orszak uda! SIę do ~estau" 
biegł ~a pewnym. OSPblliki,em. chWYCił go za I raCJI. na, ucztę weselną, pa.n mł~dy pObIegł do 
k?lnie.rz i%n~ld z nina. M ... oxn.a sobie., . wyob.ra '. komls~rlat.u .~ cel.em spor~. ~~zenHl crotokułu w 
zx6 wzrus»:enu~ orsza,ku ślubnego. ktory wcale &praWlek.~adzlezy w kos(.;j·;· '. 

nie wiedziały, co to wszystko znacz.y. 

i I i 
SerisBcyźny proces lond)?ńskl 

ParYżanka przez czas dłuższy nie mogła go 
odnafeźć. 

D!)pUS3!~Z!l w3!'~sl~ d) pr9.t~~?t~1ł 

B. ,,,łndea Afganistanu, Al~anullah, nie 

długo odpoćzywał ,po tarapatach l'ewolucy j; 

nych, jakie przcszel1ł \V s:wyrn kraju~ \\Jyco 
fał się ze sytuacji ~~ hOllcrCDl L. gotÓWk~~'1 za 

bierają cze sob~J okolo 140 111iljonówzł.Na 

zaproszenie l'Z~1duj włoskiego osiadł' w San1 

Remo i w synlpatycznej 'willi,wgroltie naj

bliższej swej rodzi ny zaczt2-ł przenlyślhvać 

\v jakiby to pożyteczny sposób przepC2dzić 

czas aż do pono'Nllego objęcia tronu. Am,a.
nullah bowiem niezłomnie 'wierzy,że zdoła 
odzyskać panowanie i, koronę przodków. 

Po dłuższym namyśle... zaczął. grać :lla gieł

dach światowych. ,v. króla odezwała' się 

żyłka kupiecka. Poza udziałem 'v giełdzie 
zają.ł się na spółkę ze syncmmlęd~ynarodo 

wym handlelll narkotykami i robił doąkona. 

łe interesy. Również na giełdzie mu się 

szczęściło. Pomyślnemi operacjami zdołaJ 
Ośrodkienlprzykrego skandalu jest o~ ; 

i}ecnie znany publi,cysta i Ilterat ang;,elskill : 

Barl'J Bitchie, autor licznych studjó\v kry~ 'Vreszcie ._po kilku latach-postanowi:: znakomicie powiększyć sumkę;., ' za~ra.ną 24 

tyczno-literackich, omawiających w żywy i la 'wyjechać do Londynu i rozpoczQ.c na '-vIa Afganistanu. Pewnego dnia, po4~zas : śniada. 
wnikliwy sposób współczesne zja\\riska lite;: . sną. rękę poszl1kiwan:a, które rychło %osta:: nia, przez napisanie jednego telegr~m:ą, Z& 

l'ackie w Anglji. Oto Ritchie zasiadł obecnie ły uwie:ilczone ponlyślnym skut.kiem. robił na giełdzie nowojorskie) ta)rpiękn~ go 
na ławieoskar~onych pod zarzutem biga:: Drug:a' żona Iltaraia tak ~ię. oburzyła tą tówkę~ że pokrył nią olbrzymie koszta swej 
mji. : ,sprawą, ze salna w porozuulelnlu z 11'"rancus . c. . ' • ' 

. Ritchie, ożenił się przed dwoma laty z . kąl1dalisię napolieję i ,doniosła jej o wszyst. uCleczkI do Europy, wraz z b~letąml:. ~a,.)1l;k .. 
lekarką, Aiiną'Btbdel'~ M:ał~eń.stwo to ,było Idem. . i susowy parowiec z Bombaju dla,siebję;dla 

szczęśliwe., Tymczasem niedawno zjawiła W tych dniach Tozpączął sIę właśnie: swej rodziny i orszaku z 27 osób,~ ,180, ku~ 
się \v Londynie .. pe\vna Paryianka, sprzedaw prOces przec~wko literaŁo\vi, który ,vYV{o::' lTami. 
czyni sklepo\va', 'któ~a zjawiła· się u pani lał w Londynie bardzo wielkie. zaintereso-" Zapewne po\vodzenie spra\via, :że Ama .. 
Broder i oświadczyła jej, że Ritchie, który wanie. 'e \ nullah nie przejmuje się niczem. ·Z nlewZl"lk 
szereg lat spęd~ił w Paryżu, ożenił się z nią i Ratchie broni się bardzo nledołę~nie, ! szonym spokojem oświadcza wie,rzycielom 
y,r r.1926, s.p~.dził.znią dwa lata.iecz później l tak, iż nie ulega wątpliwQ!;ci, że za S\vą lek" 
\vyjechał i nIc dał o sobie więcej znaku ?.y-:- komyślnoś{~ otrzyma surową karę.... jeszcze z czasó\v triumfalnego objazdu po 
cia. Ponie'waż wobec Paryżanki występował vVynik tego sensacyjnego procesu ocze- Europie, że nie będzie płacił racb.unkÓ'w, 
pod, naz\viskieln sfingowanem, a ślub wziął. k'\vany jest \v Londynie z naprężenieln.... g'dyiwtedy czynił zamó\venia p'la . Afgani .. 
napQdstawie sfałsz.owanych dokumentów~ ; 

jn i 
C Paweł Boncourw roli obrońcy gwiazdyfUmowej l 

i 

. ',;pelikatnym procesem" nazywa prasa: ła z teatru. Ale uczula później tak zywi61o~ , 
pa~yska proces, w którym główną osobą jest i wą. tęsknotę do kinkietów teatralnych, że w I 

znanaartyst!{a re\vjowa JaneAubert. Jest tajemnicy przed mężem za,vat'ła kontrakt z ; 

to proces rozwodowy, połączony ze skargą o dyrektorem jednego teatru rewjowego. W 
~.dszkodowanie" wdrożony przez jej męża, a- ! akcie oskarżenia podaje ona, że mąż wymu
l~erykańskiego miljonera ,Nelsona przeciw::. ; sił na. niej to przyrzeczenie i że zl'eszh! przy' 
ko dyrekcji J?1usic-hallu, w którym Jana Au ; puszcza, że małżeństwo daje dosta~eczną re
bert występuje. Obrońca artystki jest sam' kompensatę za. sławę, i sukcesy artystki re:: 
Paweł Bonc6ur, znany polityk socjalisty::: \vjowej. - Miała przytenl na myśli głównie 
czny, ktÓry. przez wiele . lat reprezeniował korzyści u1.atel'jalne, które dawał jej teatr, 

Ftąn.~Ję \y Lidzę Narodów. S'dyż wcale nie jest zado\volona ze sumy 25 

W procesie mister Nelsona' nie stoi na:: tysięcy franków, któl~emus~ jej Nelson pIa::: 

turalrlie J ane po stronie . skarżącego mi1jo:::' cić miesięcznie na mocy nakazu sądowego. 

,nera, lecz po stronie oskarżonego dyrektora: 'rV tych dniach odbyła się rozprawa te:: 

tea~ru. vyąz~~, na tenl tle waśnie podała się· l go sensacyjnego procesu przed trzecim Bena. 
o roz\\~6d. tern paryskiego sę.du cywilnego. 

, Gdy prze·d' rokiem wyszła za.mąż r.s. Nel N elson zażądał tylko 2 tysIące frankÓ'w 

sona, lui1ś1alaniu przyrzec, Ż(~ porzuci scenę odszkodowania, sumy '''prost ulinimalnej. 

Przez pewien czus rzeczywiście zrozygnowa 

stanu na rachunek skarbu afgalls.kiego, a 
nie dla siebie. \Vierzyciele grożą sądem i 

fantowaniem, ale sprytny kró li:Q.Ó\vi: niech 
fantują! I tak nic dużo znajdQ.! ,Pl~zezornie 

bO\\Tlem, nawet przed ,strąceniem z tronu, 

zdepono\vał w bankach europejskich ldejno 
ty s\vej małżonki, Suraji, ,vartQśGi· {)Ęoło lOG 

luiljonó\V zł. 
Któż teraz po'wie, że Amnullah nie jest 

człó\viekiem na pra \vdę postępo\vym?' 

L I 
(W Trzę5awi~ku tycia) 

Uramat w 9 aktach podług powieści 
Winnifred Dunn "HUlTian Sparrowstl6 

~l W r.oH ~wnej !V1ARY PICKFvP.D 
~ Seanse BEZr-ŁATNE dla mlodzieżv szkół po=;~ 
I filmu »Serce AzW' o godziniie Upej i 13.ej 
7.'f& t' .""!W5?~ 



TKA he 
K ALE:~ D A.R Z YK. Cbudesa Bę,zklwska vel Marja IwaDowa- Ibiegła zagraniOQ 

"fore\-:: 4ktegc - Andrzeja Głośna afera poborowa ktara 'W Iweim. 
czasiena~obiła tyle wrzawy W Ło(h~i obecnie! 
jest znów tematem rozmów j plotek VI na- I 
sxem mieście. ! 

\. , tJa c~ełe zau;rieszllnych WC tę afer" os6b I 
; stała Chudll't~a B~~zk:owska :znana. macherka. I 
~ poborowa. która była osią f:.ałej tej ciemnej I I afery i jaj 2tó~ną sprężyną. p o wykrYciu 30" I 

D .. .., u·?;U ni;~' Gasi ,,:pując~ t'tptek.i: \ fery pobo!'<?,,:eJ władze' zasłosowaływzględcm \ 
Zł3 .w n,>c.y. ).-)li .-, ~ ~ r .. f Bęczkowsln~l beEwzględny area:d~ .,dyi wy- 1 

t\1. Epsztema . (Pl0~rKow!:)~a t,;2,)" LVi. BI'iI~to II szło na jaw, że pod plaszcz1"kiemhandla:rki ł 
.łzewskiego (PIotrkowsku 'j:;)ł S-row Gorfelna galanterią, ukrywa się niezwykle wyrafinowa- ł 
(Wschodnia 54), M. R o1..enblu~~ 1 (Cegielniana I na ~far:r.jstk.B ipecjal.ności~ ~6rei Sil machi-, 
tZ) J. Koprowskie~o (NowOOlleJs:ea t5). (w)! naejC!!poboTowe, a mIanOWICie, , J l 

ł ; P odczas procesu por. Labedy ł gdy sWlad I 

Odczyt 

I 
li kowi. powołani de sprawy zeznali. że Sęczka 
i 

wska ~mina ~,.ła ~rzed w.oj!l" jako Marta lwio 
nowa l trudnIła tnę r6Wluez zawodowo Zwal 
nianiem . z wojska, . 

. Władze śledcze x.Kosowały wzgIęde. 
Iliej" b.zwzględny areszt.; '~~ 
, , S,d A~e~acy~ny 1IJ Waraaawiett 
~o ktorego :E!,ro.cJła elf; Bęe:dto.~ska I_i_ih~l 
srodek zapobIegawczy za kaue,,· 6000 xl 'i;; 
tym $pollobem znalazła się na wolne*eL ' 

Obecnie dowiadujemy się 
I"gecsy, a mianowicie że .Bęcxkow 
iagranicę ponieważ dalsza. jei 
Łodzi skończyłaby się ~Ulpe wn. 
więzieniem" 

Władze śledc%e 

W środę dnia ; lutełO b. r. o goct7.. Si 
wieC~Olem w lokalu Harcerstwa przy ulic>,:! 
Ewaugieliekiej 9 druh Jel'ZY Jeiiń~k.i Wygł~Sl! 
odctyto awej z gónt trz.ecbletmeJ,. ~odróz~ , 
autem naokoło świata, por,ezony % . hczaenll 

Człowiek żyweem· spalony 
«:i81Ulwemi '~f1:ezroczamL . 

Kronika " policyjna 
a" , . 

Nocy ubieg"lej wybuchł pod Łodzict we l 
wsi Wólka Smólna pożar, który gwałtownie l 
począ.ł się rozszerzać . . ' ! 

Zaalarmowano natychmiast strat ognio" ! 
i wą % najb1iżej położonych miasteczek, ktÓra l 
! :r:ajęła się energicznym ratunkiem.. I 
l,' W międzyczasie ogień podsycanv wia", I 

trem roz:n:erzał się gwałtownietta.k że poi 
. W.dniu wCZoI'ajszynl I) godz. 7::ej wiec:lo !. pół godzinie za;ęło się również sąsiednie go" i 

--..-a .u!·l"en N,~·."'nt.n\'\-icza b'uła·wido\\7uia zu ... I spodarstwo Władysława Pałkiewicza. j 
!I' ..... u.lL "'" "'-.I. '-LV J , - ! P o kilkugodzinnej akcji ratowniczej po- l 
ł:hwałeg-o napadu rabunkowego, ktorego d~ ! żar udało. się wreszcie nad ranem ugasić. l 
konał nieznany dotychczas osobnik,ua oso .. 'L Spaliło się catkowicie gospodarstwo Ho·1 
.' . I norlłty Jańczak wraz z żywym i martwym in- l 

bie"Sztole ~re:resy, zamieszkałej przy uL Na ; wentarzem oraz część. gospodarstwa Wlady .. 
·~~25. 

sława Pałkiewieza" .':: 
Bezpośrednio po ugasi:en'u poiaruzji'.J2J~ 

chały na miejscelódzkie władze śled-cze.tt&·i'; 
re wdrożyły dochoGzenie celem llstał~Dia/ 
przyczyny pożaru. , 

. Dochodzenie dało następujące wyniki: 
Okazało się, iż w stodole gospodarłtw.~ 

Honora~y Jańczykf nocował parobek ier'f5~: 
letni Sz~zepan Olesiak. ·Olesiak. prZedłłt~ • 
palił papierosa i niedopa.lek rzuciłnazieęł} 

Od tego, niedopałka zapaliłasięlłQ.~ 
a nastąpnie stodoła. Mimowolny sprawca, 'P~ 
żaru Olesiak zginą! wplomieniach.'t c

• 

Straty wynoszą okąło 100.000 złotych 

. Oto· gdy Sztolcowa wraeając ze sklepu 

obla.dowana ·pakul1.kami, znalazła się w klat 

ee s~hodowej domu w którym zamieszkuje, 
ża.~tą.pił ',jej drogę na pier'\\:'szem.· piętrze w 

średnim wieku jegomośĆ, który uderzywszy 
'ją. pięścią. w piersi wj'T\vał jej sakiewkę za=> 

warającą 80 złotych 'w gotó'\vce i ró~~ne doku 

~nty, l}Oczem zbiegł. 

cj i 'J~Z(Z r ol.e) 

),ra kr~yk napadniętej zbiegli się lokato 

rzy:Jdórzy rzucili się w pogoń z~ uciekają
eYln.Rzezimieszek korzystając ze wZlnożo:: 

nago w tem czasie ruchu ulicznego, wmie

szal się w tłum i zdołał ujść bezkanlie. 

Skutki uadutyćia alk)bolu 
w dniu wczorajszym na ul Zeromskiego 

2O .. 1efni Ka.:timierz Nowaczyk. zamieszkały 
przy ul Zeromskiego 95! przechodżąc w sta
nie pijany;!! zac7cpił kilku przechodnich, 
kt6rzy zniecieq"jliwieni potlukli go laskami 
powodul:ąte okaleczeni("~r owy. Poturbowane" 
gO pn:eprowadzO:lo cło lokalu X kom. p, p. 
gdzie w~:tWft~y lektuz pogotowia nałożył mu 
opatruneh .. 

Ną ulicl;l Zielonej orzed domem 65 ."" 
du wczora.jszym Ludwik Wildmau, 54-letni 
cieśla, zamies%kaly przy ul Karolewskiej i8, 
idąc:: w l(Jlvarz)'stwie znajomego z kDajpy 
WIZcz .. :~.ł ~ llim kł6tnię,.a następnie bójkę w 
czasie k.torej kopnięty przez swego towarzy
SZA.. dQl.llał na.dwyrężenie stawu nogi. Wild
manowi udzielił. pomocy lekarz pogotowia 
przewoiąc go do d"mu. . 

\"1 .kl~tee schodowej domu przy ul Ore\~ 
.low~.ldj 33 wczcraj wieczorem 38-letnia r,->b~t 
nica fe{ionela Juzak. zan""ies:i.kata przy ulicy 
:~af.iód{oV15k.ieGo 6, schodząc w stanie pijan:yrl.1 
Le SCIiOdów shc.ciia rowr.owagę ,i padając po
~alecz)' la GO bk ,gło wę i u;ce. 

ł-'c~::d{t .. ;.:: ' .. ' i:!ej ~c.:z.idił ~omocy lekarz 
J;:CIQtc wia i ~ i .;!;. ~ v;" ó( ii!~ . 

.i 

Donosiliśr:ny już o ni8by\vulej kradzie2y 
kolejowej, dokonanej na odcinku Zelkowi
ce-Strykó\v, gdzie skradziono bagaży i pa:: 
czek z tcn"arauli, łcte~ncj wartości przeszło 
100 t.ys. z1. 

Na skutek skrupulatnego dochodzenia 
władze uja\vniły, herszta bany, którym się: 

okazał niejaki Piętka, od niedawna zatru-' 
dniony w charakterze ham ulco\'veg'o na od~ 
cinku Zelli.o\vice-Zgierz. 

Idą.c tropenl złodziei, policja ustaliła, że : 
Piętka dnia 31 stycznia rb. był przydzielony 
do podągu towaro'wcgo, '\'" którym znajdo-· 
wały .się wyżel wynl1enione bagaże i korzy:'" l 

et 

stają.c z nieobecności kierownika lJociągu, 

unvał kłódkę u wagonu i wpuścił downę:; 

trza trzech s\vych wspólnikó\v, poczeni ł~cz " 
nie z nierni na odcinku Glo\vno --Stryków 
\\'yłauo\vał nien1ul że w'szystlde paczki i lm~ 
gaże. 

Urząd śledczy w ł ... odzi po porozumieniu 
się z poliCją warsza\yską,przepl'owadził re
'wizję w u18iinach łowickich, gdzie' odna:iezio 
no zrabo\vane paczki, J,ttóre zosta.łyod~br~' 
:ne. \Vedług dotychczasowych ·obHcz~il" nie~ 
odnaleziono jeszcze paczek n asumę .. iOOOO 
złotych, które stanowią. straty jakie l?onosi 

PKP .. 

I '.,ł~ .. ·~.·n· -1'. 
~. ł. srI 

Na łlU!"loWnie lytunHJV~ fA, wolne SKłady soli j t. p. 
l\finisiershvo ;.;karbu podaje do \viado-\ 

lllości, iż nie rozpOl'zt~dzazupeh.i.iE; wolne mi : 
koncesjarr.d na hurtow'nie tytonio\\-t3~ wolne: 
~kłady soli itd.) ani też wo!nerni lidz~ałami 

w iychże kOXlce:;jt'"ch. Z tych wzgl~dów; co;> " 
.raz liczniej w o~;latnich cza::;ach zgłaszane 

:podania :t;arówllo Upl'zywllejo\vanych osób 
IH-y\\·"alnyeh, jak :cównież instytucji społe

cznych, nie Ul0gą być pozyty\vnje załatwio-; 
rwo 

\:Vleika ih::ść zg'łoszonyd:. \li ciągu osta
tnie}l ki.lł< u la~; poda!l, zakwaiifi.koY~·a.nycll 

jnż do ~ .. w~.gięd.nleD~&ł nic l1lQ2.C Lyc z bra.ku 
'-\01 n YLhh~, óilr .. ~.i~}f}:Watwioru.t.. t.eOl więcej 
5.i).1~tlilriie nowyc.b. ·~1.ti.1 jest zupełnie bez~e 

l owe. 

Co się zaś tyezy l~oncesji na detaliczną 
spTzeda;'~ napojó\v alkoholo'wycb i wyrobóW 
tytoniowych, to a.czkolwiek'} \v teYdzied~~~, 
nie niema \volnych konecesji; to jedna:kze~wi 

",.Zgl.ędU na '." 'iękS.·'Zą. iCh .. ilości cz .. ·.ęSC18Jcnais. t~.;'cc .. 
pują,. zf.aiany. Nadawanie jednak tych .k! 
cesji - o ile chodzi o kOltCesje na sprz .c 

napoJ0'"v alkoholowych,- należy do kOBi~~:~i 
tencji właści'\vycb izb skarbl.;fwycb, o ile.ząs 
dotyczy sklepów' tytoniowyt~h -- do urzędóW 
skarbowych akcyz i monopolów, - przeto 
nkładanicpodańo te .koncesje do ·min. skat 

" bu jest równ.iei zupełniebezcełoW,e. 



~;vzte"Dy·;;WOja(··Sz.:ejk"· 
~MłISł'anlkLlt.racldfl O 'łódzkim 

:', ' .. ':, WhUl.WtSKU 

W, drugim ·nUUlerze ,,~1iesiętznika ·Lite 
!'a:tki~go" czytamy 'recenzję 2 wysta·wfonego 
~.:~Qg~.:'·Dzielnego Wojak.a Sz\veika" J. Ha:: 
śka;:,,':,·;· ::" . 

"'~r~ęąf!i~awienie wTe~trze łJ'ódzkim,wy 
rytYs;el'owąne,> przez'p. L. SchiUeta, wypa:: 
/clłO:znako~~c~e." Podl\.re:Hić należy rą.cjonal~ 
ne"potraldQwallie tekstu .przez rezysera. 
(:t'ęś~i~·~J:;· żatu:szowanie elenl·entó~' szmiry, 
obficie' podanych 'przez przeróbkar2,Y, po
zw01iło na: danie widowisku w jednoEtejliri ' 
nji, przy' szerokiemuwzględnieniu momen
tąW;~·antywojennych,~o też widow1łia pi.zYJ-
UlE>ws,'ła.· i exltuzj"azmEnn. ' 

Sktdki ostrego i.' przedągajE\eego~ię kry .. ł 
kryzysUI!ospodarcze~oznajdują znaJury rze t 
czy odbicie w sądach. W wvnikuwzmagają"j 
cej się nędzy i słabnącej wdątwyplacalnośći , 
wzrasta ilo~.ć s\lraw. eksmisyjnych •. wytacza-I 
nych ~ raCJI nIe opłacone go komornego. W 
sprawie eksmisyjnej przedpozw,anym i jego' I 
rod~iną stoi widmo mieszkania . w·,. harakach. 
Sprawa więc eksmisji: bezrobotnych posiada l 
.dzisp niestety, kapitalną d6n.ióslosĆ: ,społec.lną l 
1 Z tego względu należy. ,rozejrzeć,·się w. prze 
pi~aeb firawn~~h i orzecznictwie w interesują I 
cel nas materll_.. , " . , ' ,,", ! 

Obowiązująca usławti o ochto.nie!.okato" j 

rów wart. 11 ust. 2 list a zarządźa: "Za waż 
ną p,~zyczynę~la rozwiązania najmu należy 
uważać m. in jeżeh lokator mim.o upomnienia 
zalega z zapłatą conajmniej dwóch następują 
cychpo sobie rat komornęgQ. chyba. że zale 
g'rOŚĆ powstała z po\vodti braku pracy lub wo 
góle nędzy wyjątkowej". ", 

Charakter widowiska wznac~nej mie:::' 
rze określony został przez l1ewnfj. szczu- Z ostatniego ustępu cytowanego przepisu 

wynika. iż e ksmisia nie nl0że b)7ć wyrzeczo .. 

" \,rynllellione· orzeczenie ząlmuie .. si~d~l 
niosłą kwesŁją, CZY' art. 1184 Kód~ 'Cy\v'iirl.~~fj· 
upoważniający sąd do udzielenia zwłoki diui; .. 
ni~owi w razie niectopełniania przezeń zobo 
wJązań z mHo'wy wynikaiącychL czy ai'tykui 
te~. może być stosowany w . spriwucho-eks': 
mISJę. czy też wyłącza' J'egostoscf~.I1anie,'~~t~JJ 
lit. a ustawy o' ochr.onie,lok:;t~orów. ZaIiadhie 
nie to ma znaczenie 'kapita14d'~JeśH UZhat\ iż 
art. 1184 ·rna zastosDWan!e" w takin~ razie o 
ile, lokator ża:lega z zapła.tąkomotnegh,~ąd 
mógłby w wypadkach' wyjątko\vydr udzielić' 
mu zwłoki i nie wyrzekać eksmisii., 'Na te:m 
właśnie stanowisku staną.! ·woma~viane·i:n'oriQ I 

czeniu Sąd Najwyższy, uzpająCt "iż': f.sędzja 
może żądanie elisrnisji odrzucić, jeśli uzna, Z~ 
zaległość powstał.a wsk~tek zdarzeń 'od loka· 
tora niezależnych, np. skutkielll ciężkiej eho .. 
roby,.nieszczęśliwego zbiegu ,okoHp:lllOŚCJ itp., 
~apatrywanie bowiem, mówiSąd,;sN'ajwyższy, 
iż sędzia ustaliwszy zaległość, ,ma' obowlązęk 
wyrzeczenia eksmisji, byłoby"· zl1)tt.doiii'6słą 
~mianą obowiązu.iącegoprawa, .ab~'ie m.:oż~a
:;rzyjąć bez wyraźne~o pos~an'j'\vienia llstaWy. 
,,5ędzia" - czytamy dalej .,~ "'-'łaOY ~wbją 
władzą umowę rozwiązać lub rozwiązania od 
mówić, może i powinien, wziąć. Po,tl uwag~za 
chowanie lokatora i po dopusźc:zeniu" cao>z~~' 
le~łości. w szczególności zaspokojenie wyttaj.i 
mującego nawet już, po wytoczeniu powództwa 

p!oś.ć środków, . .co wynikało zresztą z ogÓl:: na, o ile zaległość w komornem powstała 
ny;ehw~~urików sceny: łódzkiej. Trudności wskutek braku pracy lub nędzy wyjątkowej. 
teO!,rbzwiąm,Jje zostały nader szczęśliwie Zachodzi teraz pytanie, jak strona' pozwana o 
przez"'s\yoistą kOllcepcJ·ę wid.~wiska ludowe eksmisję ma udowodnić fakt braku pracy oraz 

, wskutek te~oż - niemożność opłacenia rat 
go.:j:>fo.stotajIDożnaby. rzec, pewna szero- komornego.. Prakty-ka sądowa nas~;i stoi na 
kQ'ęĆ'pędzla; w. rzutowaniu obr'azów, łą('zy~ stanowisku, iż świadectwo bezrobocia,wysta
ła·si.ę· tu,źWielldem wyrafinov{~niern techni wione przez urządpośrednktwa, nie usŁala 
k:ii,reżyserskiej~Reżyser zużytkował w znako d~finitywnego braku pracy .ani te± nędzywy~ 

jątkowei. Niejednokrotnie w sprawach, gdzie 
rrilty"spbsób 'specyfjc·zną technikę kontraso pozwany załącza tego rodzaju świadeptwo, 

€) eksmisję". ::;.."" .'. . 
. Wk.vnkluzji swych wywodów Sąd_. Naj .. 

wyższy podkreśla, iż Sąd może'udzie1ić i·zwło'" 
ki lokatorowi jedynie w" przypa~a.~h,. wyjlo\t~ ~ 
kowych. 'f,: 

,,;ania '·Pl-z·y ,bezpośredniemJ\ombinowaniu sądy eksmisję orzekają, odraczając, termin jej 
celoWQ ,,'podk,reŚlonego realizmu, farsowego wykonania. Naogół biorąc, praktyka w tej 
z dyskretnenli' momentami stylizacji este- l kwestji nie jest jednolita iz tego względu po 

ważne znaczenia orjentacyjne dla sądów mo" 
tycznej. Przez to uzyskana z08tała specjal:~ że mieć orzeczenie Sądu Najwyższego Izby 

, , , Z powyższych uwagwynika"jasnós' ii(~ 
dObie obecnej, t. j. w okresie ;ustaWic~nej!·~o 
nieezności rozstrzygą.p.ia przez; , sądy.k9mlik 
tów :ot racH nie opłacanego :kófńórnegÓf""<óma~ 
wiane orzeczenie instancji kasacyjnej przYCily, 
nić się może, wydatnie do ustale~ia,jeąn~lit'ej 
linji judykatury" oraz dowyjaśnjellla liczny~b 
powstających wpraktY(le sądowej; :ttudQdICL:- " 

n~: dynamika -wiao\vlska,· działająca nieja-' ·t'ierwszejl'. da; 12···kwtetnialY29 r •. w .spra~ 
ko ipoprzez"samą kompozyeję elementó,v for 1 wie Franckich przeciwko sp6łce :,;'W.· widuliń 
mainy ch. . . .. . .1. ski i S-ka". 

"f.".:.~ę~pół .:.?-~torski 9'1'9,ł naogół , znaRomI~ l·. 
c~ę~ 1 •. CQ, ·przede)vszystkieIl?- ,powiedzieć należy , 
,~')vykQ~~.nvcy', roli tytułow'eJ • p.Zniczu. W 
~Ui111e·"prze.dst~wieni~. to daieko P9zosta vv,:ia 
ło',ź'ą:.' Boba to,. .co dają t. Z\Y. stołeczne teatry. 

I i 

; -':,:" ;;~. . . ' ... ';".' ~: ." .' -'. " . ' ., 

TEATR MIEJSKI, 

. ,;.;L.lJiś. wtorek po cenach,' POt;u! nydl 
: toęR7!!t:ę Gordina , z pp~ Skrzydtowską, ,Dqbro· 
w~~~'-·'~ijowskim,-Wjnawarem, Zniczem) 
Rzęc1dm nil czele, Jutro w środę po cenach 

" iUifQii;eiycn"Cjankali fJ sztuka F. Wolfa 
j:: 

tEATR KAMERALNY 
Traugutta Nr. 1. 

, ,.Kocban~,k Pani Vidal", . 
Dzis we wtorek i dni następne komedia 

Verneuil'ą;;.· .. Kpchanek Pani Vidal", którri 
dzięki swej wesołej, iście karnawałowej treści 
i dzięki kontertowemu wykonani'tl Cie3%y się 
pclne~ p.ow odzeniem. 

:WJelk~' R'eduta Art, styczna 
,Órganiz.owana stara~iem zespcłu,artys~ó'W 
T~atJ,'u.l(ameralnego' Wielka Reduta Arty· 

eC "stycina odbędzie się w sali Filharmonji. nie 
że: w'~zwaitek, dnia 27'Jutego, jalcpoprzednio 
;\~': zapowiedziano, lecz wc sobotę, dnia 22 lutego. 
,,' ZIlPros~enia~ moinaotrzymywać w kancelarii 
:'\c, Te~tru Kam~ralp.ego,lub W cukierni GOitQm-

"skiego .. (ka.a d:.;ienna . Teatru Kamera} .. 
ort; n.ego): ' , . 

.'TEATR POPULARNY 
VZiś i'sroda Obti:ltOae powt01zemll weso

Jej komedliH~ryka Z:bierzchowsk.iego .Mał~ 
:i' żeństwo Loh" - poczem doskonała polska 

ta s~tuka schodzi z· repertuaru., 

Wobec olbrzymie~ doniosłości., jaką .1>0- I natora, aby ten ostatJ;i regul~i~i~", ~:ę~;~fo~ ... 
;siada dla HLcjonalnego rozwoju rzemIOsła; czał na naukę w szkole zawotl·owej. Ob'ejmu 
'kwest ja uregulowania stosunku te:rminat?ra I je ponadto umowa szereg:'k\vestjil ·zasadn"b 
do mistrza,nalezy się zastanowić nad jej czych, tyczących się samejna:ukt·fbbi:hvlę,z, ... 
'rozwiązaniem, i to takle:mktóreby zadowoli ków wzajemnych stron:. Zawieriuiie: l 'um6w 
ło obie zainteresowane strony, a jednocze:: posiada dla mistrzów orazteI~ln~natG~óv:\{du 
'śnie było czynnikieul, wpły:wającym dodat- żą wagę,gdyż stanowi~.oku'Q;lył,ł.t,'i,ną;,,~ ~a.~a:
niona stały rozwój rzerniosła. dzie którego jest uregulo\vany stosunek 

Ustawa przemysłowa ·w stosunku" do: prawny stron, i jestpodsta:w~ rę~~!+lująGą e
·terminat~ł'ó\v ·reguluje zaaadniczo : główne' \ventualne pow~tać lnogące spoI:yju,ze'i:.· ca::. 
wytyczne, obchodzące mistrza i ,terminato::o • ły czas tr,vanIanauki.·Ucz·eti'wstęPuj"~cy .do 
l'a. ,Ustala mianowicie, że termin nauki wi - llli'st!'za na naukęprzebywa',oJ,<re$pt6btl:Y, 
nien być nie krótszy ni.ż 3 i nie dłuższy, niż tr.wający 4 tygodnie, przed,uply;,em', '~t6-
41ata. Ustala następnie minimum wykształ rych rnusi być zawarta unJo\va.·l:jmowę'na.::: 
cewa terminatora, który musi ukończyć stępnie należy .z~łosić dOęvvi~el1Cji'~ecl1~, 

. szkołę zówodow dokształcajc}cą, o ~le taka ,a tenzkolęi przesyła ją, do 'Yiaąt{#l9'Ś~~ Ji'§i,e 
W miejsco·wości, gdzie terminator ; prakty::: Hzemieślniczej. " , 
kuje, istnieje. ···1 Tym sposobem dla terinirlatóia, llmO\Va 

. Zatem w założeniu ustawy przemysłowej I stano"vi nieżbędny'dowÓd~ "stwie·i~dz~jąCy;'.·'a 
.za zupełnie wyszkolonego l'zemieślnili.a. u-: nauka tn:vała. przepisowy ukres ciasu~ ';~~z~
,vażany jest ten terminator" który jednocze : Dlieślnicy,nie będący członka"rn·i:~·;cO'Chó~~Y.~:.8 
.śnie z nauką pobieraną 'v warsztacie~ kOi 1- posiadający· pro\voi zatrudniaJ4cy uczniów 
.r;zy szkołę dokształcającą zu\vodową. umowy, zawiC'rane,"z te:rnli9atorem,' -reJestru 

Następnie ustawa pl'zeulyslo\va ujlTIuje j ją bezpośrednio' \\:Izble,. Rz6mr~~.l~l~cięE;::, 
ąprawę wzajemnego stosunku ternlinutora.l O ile okres próbny na,nkilfu·l ~'prżcn9sie 
do nlistrza i naod\vrót drogą Spol'zt;!,dz::ł.nia..' "vięce.L niż c.zlery.tygodlli~, ·.;W()\vcza~Ill::ą.si 
wzajemnych umów,- według ,,'zoru sporZt1- zostać zawarta UL'1 o \\18, specja:lnrt," ila'"'cłlJl-y 
dzonego przez Ministershvo PT'zenlyslu i czas trwania okresu próhnr.gt\::P(~ j'll}~lywie 
Handlu. Obejn1uje ta UUlOwa \varunki ]UZ, którego 5tt'on~' nl1,lszQ. 'zv.~rz.p.r'·uhiow.ę_:j:nbr6 
ptnvyżej omawiane, nakładajQ.c jednoczc~nie : ~alną~ zaliczając' 'v niej przebyty:, CZi1s(~i,-i:ei 
na, mistrza obowi~zekdopilno\\'an~a ter!ui:: i nauki próbne-j. 

l 
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Lapisy kandyd&ŁÓW na n półrocze prxyj_mje sekretarjat $li-nu,," 
,;jum CO'fhiennie od god:t. 1 .. ci do 9 ... ej wieezorem. 

Nauka codziennie od loazt '-ej wieczorem. 

Pót~ątek. lł półroet:E1 1 lutego b. l'. .....;..:-:- C~esne 20 zł.. mieei,cl:nie" 
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Zprawl,mi gimnazjów pa6stwowyh 
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I ŁAD Tapice:rsko ... Sto ... 
I lanki B-ci GABAŁOW 
-II Si.:nkiewieza 40 i Skład 
. Mehli NAWROT., 8 ' pole-
eamy Da dogodaych' wa" 
runkach urz~dzenia poko .. 
lowe oraz pojedyńeze me" 
ble rirwniei- p_osiadamy na 

! składzie otomany t tapcza
I ny ł fotele., krzesla, stoły 
i t. d 

nA TEFON ·nowy.- skrzyn 
r kowy. szwajcarski,' "kaM 
~yinie t~nio do spn:edania 
Gazowa 12 m 4 lKo~iny) 

1;8-1 

l 
~.·Niti-

. Qlcl!l!e • 
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IB. rzyjąn, ę,P" sn6
w, na. ". m.'i .. e·,·~:z"., r ka~ie, uL Targowa: 1S 

in. 70 " : 166--2 

i ",' .-; IIokój %' k.uc~iiią na 4':pił'" 
f , bz~ u g.o~poda,r~łl:_p~%y 
ul. Zgletskutl !2 óhsLo, B. 

. łuckiego -Rynku' do wjna~ 
jęcia 186~3 

Rllał'. 

Zapisy kandydatek na 11· aie półroeEe pr~"jmuje sekretar;at cod:tien 
au ..a. godz. 9-ei do 12-ej. I . . 
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lNZYNiER BUDOW.iGEOMETRA PRZYSIĘGŁY 

I . , -~ I~. 
, lilii ... , 

SCIUSZ 
.... 
I 

Od 1 do a I od·5 do 1 .. 
RbbQty pemiarowe, parcelacje i t. p. . 

. -Pl"oj.ty~b\t(ł'c~W'f nadzór techRicJUlTt ieł·hetnictwo 

rplariy l) yłą~ze~ .do sieci. kanal. 
::Pórade pr.!lwnC~ad'minlstr. w sprawach techn~~z,. 

4& 

triłlter- ił, nsist 
·:;G.cbty .. Cllgani%ator i' znawca spraw podatkow.YC~ł 
: ·~.'Jn·ii1nl~je i-)ro~ ad:zenie. zakładanie·' zamknUjClc· 

k'sltlg hańdlowych. Zestawienie bilans ;'w" likwida .. 
ł;ję;. p,r;a;e4~ięl:ii~lstYi . oraz, wszelkiego rodzaju kontro 

lę.. Adres! ut. Andrzeja al m. 10 

J ichteten~ztein Mirla zagu S K U S I E I 
!Y biła kwit kaucyjny na ..• . " 
Elektrowni Łód:ikiej zł. l O sANPR~.EJ,A,11 

182-1. ,Telefon ·1'37';43" 

~lutynowanY nauc:l.yciel 
frr: przy~pasabia do egza~; 
nów gimnazjalnych i dla 
ekstel'nów,w 2akresie OŚ" 
miu kJas. Kurs· klasy 4: mie
siąc~. 6-go Sierpnia 14. pra
wa oficyna, parhu. drugie::. 
wejście :z' pod"';6r2ta. 
, łóZ--} 

r 
r cz y 

Chorohy. skóirie' weneryCl
. ne. i moc:zop.ł.dowe 
(cd" ~ n y i ęć:, 9; lO~l.l tłlił; 

-i 5~1.~ pop-ol. 

czn 
I 

v/ykonywam garnitl,lry,5.~ 
zł. pal ta - 50::d. . właill.mi 
dodatkamI. Mundurki .8%k9f 
ne. Robota pięr~v:Siorlę~ .. 
KRAWIEC KAM1NSKl~ 
piórkowskiego ; ,fr(:mt lip, 
l ojazdwszystkiemi tnui .. 

. wajami . 

i 

poleca le składu i wagonowo: 

" , 
Sp. Akc, Hahd 1.-Przsmysl. 
.,. i, Oddział w Ludzi 
talaf

l 
10 .. 173 

" 
L. J. arko.-·' 

ul, KlhńSk~&go 70', 
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Clt .. ,,: ".,. t. b ~ L Ł .. " I'rzed -t~k.tem 30 gr. w te"kście 30 6gr :<a teksle;" 2S g;' >twycxajne 14 gr., nekrologi 30 lir., 1<0;",,01 l!:aIY 25:>1' 
W-~r.1:.. ~il'imetrowy lub jego miejsc Drobne ogłoszenia bezterminowe 10 gr %a wyrar.. duie litery 50 gr naj mniejsze ogłos:~enie .1 zł. O~10· 
~zenhl: aamica)t.coWe 50 proC'. drożej, zagraniclne 100 proc. Stronica przed tekstem i VI' tekście podzielona na 3 lamy'>%.a tek.stemna' 5 lamp~ 
Alifk~Jy i:.e::.oznac%enia boocriujum uważa l'edak~ja ~a bezplatne_ Ogłoszenia p,rz.yjmuje się do godz. 1-ej po l-ej 50' pro(:. droiej.Za~«7r~l" 
~Q~ę ;.v.,ihird:rienie ófi-'oneńadroin_ nie ocpowi"v:la. Każda nowa podwyżka obowiąz.przedtem pnyjęte oJiioszenie be,.;uprzedi1iegb $aWU1~ 

, . nHOI.·N~Pl:· .'fIl'Oiaaza.rnaW1aĆ w .lgierzuu p, Laeha, w Pabjanicach u p .. Zaionkiego tlI. Zam·kowa. . 
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